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K ra k ów , 19 lipca.

’ N a  lamach' warszawisifFej p rasy dem ok ia ty c z 
nej p^dmo&ior.o, w; pon iedzia łkow ych  v,~y,c[.i- 
niairh dzienn ików , niieautentyiczność ośw iad
czeń  Naczeln i]u t p&nflfcwai na kon feren c ji gobot- 
n io j v- Relhrederze fwcjbieie pp. Rosseto  i  F ed oro 
w icza , suierszczomych w  stobounim kom unikacie 
luetnk opraw u. Zam ieszczam y pon iże j informaioje 
w  taj sprawiło »Kurj9rai P o lsk iego *  j  kom unikat 
k lu b ów  Z j dMotezenia m ieszczańsk iego i  P ra cy  
Kbnldynucyjnej, podpisjainy przez pp. Ross-Aa 
i  Fedorow icza.

O co  id zia  w  te j spraw ia? M oże m oty le  o śoi- 
ełoeć w  oddaniu s łów  Naczoln ika państw a k tó 
rych  oczyw iśc ie  pp. Rosset i  F edorow icz  na 
m i jst-u sp isyw ać m a m ogli, ile : 1) o ducha
tych  s łów  i opin ji, jaką  w yp ow ied z ia ł Naoziel- 
n ik  państw ą, 2) o  w n ieslJ , ja k ie  stąd, w  kumu- 
ni.ka.iaie swioim sobotnim , w ysnu ła prawica, 

r Co dio pikaiwsz^go z tych  punktów , to  n ie u- 
lega  dlai nap w ątp liw ośc i, ża N acze ln ik  państwa 
■oświadczył efię za  nn/żliwpścią (tak iego ty lk o  
rządu, k tó ry  zralaiaiby oparc ia  zarow no o p ra
w icę, ja k  o  kpsacę. N aczo ln ik  d ą ży  bow iem  do 
dttworznfe gąhinctu, k t ó iy  m ią łby  ąutlorytet 
n ie ry lk o  w  ScjjiirJle, le c z  ta k że  w  państw ie, i 

‘ k tóąy b y łb y  rów nocześn ie rządem  »  rów n ow ag i 
państw ow ej* w  tem  znaczeniu, ż e  op iera łby 
się on n ię ty łko  na porozum ieniu  m ied zy  ob ie
m a '..troŁiisoni Izb y , le c z  także  na  dobrym  s t o  
śunk'_ z  Nacztluplkiem państwai. J eże li w ięc  Nar 
ezcinik; trac-czywiśoió w y ra z ił się, że  n ie  idzie  
mu1 w  tym  w ypadaku  o  osobę posła Korfantego^ 
tió iriibł lu rnj m yś li p o w y że j określoną kw estję  
ząsa..lnic2J&gto chara,ktoru gabinetu. Jeżedi p. 
K o r fa n ty  zdo ła  ta,ki gabinet, skonstruować, w te 
dy moznh; będzie' ioi nim. mówiić.

!■'=- Wobgió takiego postawdenia sprawy nrzez 
l  aczekiikn toóSCwit, Schodziłaby już na dalszy) 
plan k w estii anulowaniu konstytucyjnej u- 
dhwałyt swjaiioiyej z 16 czerwca. bo m ogłoby się 
bez tego obejść, gdyby  międzw komiąią główną  
i Nacz sLakiem państwa doszło do zgodnego 
■mrc,zivm)ieuiiia w  e,prawie charakteru przyszłego 
gabinetu.
f. O tóż z  tych  prcnńs, fc lórj’ d i praw idziweśó i  
c,uton.Lviczpom zdaje się n.ie u legać w ątp liw o
ści: n a w y f na podstaw ie komimikatiu pp. Ros- 
steta i Fedorow icza , w ysnu ł, naszem  zdaniem , 
o e n tre p m y  w; sw oje j sćłbotnliej dieldaracji wnio- 
.sek fah łĄ jw y, j, k o b y  z treści rozmloiwiyi' belwe- 
liersk ie  " y n l l^ i l  dlai t’c|ÓżT eeiftropraw n  obo

d ym i-jl g,abinctu -S liw iisk iego  być m© meż-a . 
V,rygl_fjdało * o  tak , ju k gd yb y  Naiczeliniifk pań- 
Sl viii. na ten p og ląd  już' r ię  b y ł z g ó r y  zgodził. 
• Cały: uhaw(3 j zam ącenia po jęć  wwnikai z  nie- 
szczeróśei pralwipy. D ą ży  o,n.ar ca łą  siłą  djo w y 
tw orzen ia  i  przeforsow ania  p rzez Sejm  gab inetu  
K o rfan tego .
t  I  i d  ty m  puitkloiie (przetrwać się musi na razie 
d yiskiLstU, bo  brakuj© jastztóie jlej prziedńiifotu. W  
chwilii, gdy  sftoww to  pbzm ny, n ie  jd3lfl jeszcze 
dnany sk ład  gab inótu  posła  Koirfrintegó. T y le  
„ylko jeeft peynium, że  nad  skom pletowaniem  
y -g*1 cęzynibirao są Starania, o/słonrlonlei ta jem nicą 
id u b W ą . GHkdhloi iwibśći tylkjo, gł|o(stzą, że  m a to 
b y ć  »ga b in e t fach ow ców * —  i  t o  pmdlobńo w y 
b itnych  na polu ilch y zy is z te g o  dtziałainiiai. N ie  
thccuny w ięc  przesądzać, jak ie  stanowilsko za j

na t!e  w spółczesnej epoki. 

18Ó7— 1897.

• ( O t r z ą s a ją c a  chw ila  dziejowta1,, nja k tó rą  ną- 
ród  nasz fcB&kał pó łto ra  w ieku , zmieniła- zasad
n icze  kierunki' działania i  m yślen ia  w;e wszysib- 
k jch  dziedzinach ku ltu ra lnego życóia. Po lsk i. —  
U le g ły  mwitóji. ustalone wantojśc-i i pogląilty na 
rucn eiw olusyjny p tłsk ie j m yśli w  dE-jedzinio 
żyć,.! ducnow ego, na w szelk im  polu twórczioś-ei 
p oetyck ie j.

f W  to j epokow ej chw ili w y łan ia  się jjoti-zeba 
d la  zadokum en-ow ania  zapadr ją cogo  w  p rze
szłość okresu, polciągnąć łin ję  dema-rkaJeyjną 
piom iędzy dawu oni a  idącein i prądami.

_ WSjBatt w  lite-rut irze i p oez ji po lsk ie j postać 
Adam a Asnylca^ b y ła  w  życiu  duchoiwem naro- 

”du stupejn granicznym , k tó ry  stąd, ja k o  d iogo - 
w skaz d ą cy ch  pirądów m yśli porom autycznej, 
u k a zyw a ł ju wymh d róg  śn ity . Prz-ełomiowa 

('chwila dzk jo iw a  jes t zarazom  chw ilą  w łaściw ą 
do uit-ilenia. w artości i  znaczenia d róg  je g o  

.m yśli dla m ija jącego  okresu naszej, duchowej 
OWolucjL

b' Z  p o e tów  doby  ostatniej, żaden n ie  wzn iósł 
się tak , ja k  A sn yk , na w y ży n y  wieku., nie 
opaznął ta k  w idnokręgu  od końca do końca-, 
i n ik t z  tak im  miistrzo’wstw em mie w yśp iew a ł 

r jeg t) treści.
V O-l śm ierci jego- upływa la t  25. Okres to dłu
g i, w  k tórym  na n iw ie poezji po lsk ie j zakw it- 

' nął - ro zp in a ł się bu jn ie ca ły  szeireg ta len tów  
now ych , oryg ina lnych , n iepospolity  cli. T a len 

t y  to naie zaćm iły  m oże. a le p o w lo k ły  m g lą  za- 
,pon niem a św ietlaną postać Asnyka? a  lata  
ostatni©, pełne w u lkan icznych  wstrząsnień, na,- 
’dzM? i  i-jzczabowań, potstać je go  usunęły do 
'Pan teonu  zanu żonych  i włozwwrszy  na je j  
skroń  -yi-enieu lau row y, p rzed  w zrok iem  ją  na- 

'a zyn  z a k ry ła .v

m ie wmbac te g o  gabinlatu lo^.yica, a  (wreszcie, 
c zy  m ieścić on się będzie  w  zakresie warun
ków , ja k ie  przyszłem u raądiclwii zak reś lił Nar 
c-zelnilt pianistw-al.

Niieclaileka przyszłość przyn iesie ro zs trzygn ię 
cie. T o  jedno ty lk o  życzen ie  (wyrazić musimy, 
ab y  kraj zw ioln iony zosta ł z  pód  uobsku n ie
ustannych przosSań, k tó re  fatalnnie odb ija ją  gię 
na najżywotmiejiszyicłi jo go  interesach.

0  GZEM R O ZM A W IA Ł  N A C Z E L N IK  P A Ń S T W A

Z PP. KOSSETEM I FEDEROW IC7EM .

Ze sfor zbliżonych do kół państwowych otrzy
mał „K a rje r  P oPk i“  następująco sprostu-wainie tej. 
częrci kcmuTiiłiatu centrum i pra,wicy, która zaw ie
rała treść rozmowy posłów Rosseta i  Fedażoiwioza 
z Nacizeluikiem państwa:

biościioły jest ustęp, głoszący, io  „decyzja  p. Nar 
ozeLnika -pańs-tga jest niezależna od oeo-by prem-jo- 
ia  i  żo byłby ją powziął bez względu ia  to, kto 
byłby desygnowany na premjera".

„Podobna imitoiąjrobacja o-dpo-wiedEi p. Naczcl- 
niika pań-sbira nasuwa wnioselr, żo p. 1^^00610111 
pauAwm prmvadzi walkę z Komisją główną jako 
taką. Twierdzenie to nie odpowiada rzeazyiwisbo- 
ści, albowiuut p. Naczelnik państwa ni© nie wspo
minał o osobie p. Korfantego. Prawdą jefe-t maitiu- 
iniiast? ża p. Naczelnik państwa oświadczył, iż  star 
nowisko jego byłoby identyczne, w stosunku do 
każdej kandydatury, nie prowadza_oej do porozu
mienia, a będącej wyrazem w-oli tylko jednej stro«- 
ny Sejmu.

„Fa łszyw y jest również ustęp, jakoby p. Nactzei- 
niik państwa miał zakomunikować pos. Rossotowi
1 Fedorowiczowi, że „uważa zasadna zo za  złą, aaz 
prar.yomociną, interpretację malej koust.ytucji, d a 
ną przez uchwalę sejmową z  dnda 16 czerw ca, a 
przekazującą p. N ajzolm kowi Państwa ty lko ina- 
cjatyiwę w  sprawie two-rzenia rządu, Kom isji głó
wniej zaś prawo desygnacji“ . P. Naczelnik państwa 
jest zdumi-a, że uchwała ta uniemożliwia mu utwo
rzenie samoutneg© mząilu, zaś wiobec nieudanej 
próby do-prowadzema do porozumienia stronnictw, 
po\vz*ął zamiar złożenia urzędu'1.

0  wadach konstytucyjnych uchy.ily z dnia 16 
czerwca wydał z  własnej inicjatywy, sąd jodynie 
pos. Itoasot, na co Naczelnik państwa rzucił krót
kie: „ A  widzi pan!11 T ę  krotką uwagę rozszerziom© 
w komunikacie centro-prawu zupełnie dowolnie,

NaozeJaiili. państwa stwierdził aia-bomiaet, że nie 
może brać udziału w  tworzeniu rządu, któryby, 
pi"zre dopr'ow'auzenie do w ładzy jlajkicblio^icik 
oscfóibości, napotykających na bezwizgłędiną opo
zycję jednej stTony Izby, na;raził państwo na 
cięzikie przejśc-iia Gdyby podobny rząd nJaał po
wstać, p. Naczelnik państwa niutialby zrezygno
wać ze swego urzędu.

„W  ^GiuiUiujkacie centro-pratwu, nie ograniczano 
się dio i lEbdskwicnia stanowiska p. Naczelnika 
państwa w fal&zjwom świetle —  opuszcE-omo w 
nku konkluzjo -rozmowy rf p. Podea1owicEom i pos. 
itosśpbońi, a natOiiiiajSt zastąpioaio je  oświad-^ae- 
p-tami, które są rów-noanaezno % 2-ajpo\y,eaizią w y 
wołania kryzysu państw ow ego.

W  konm-nhesek’ przemilczano fakt, że Naczelnik 
paiistwa w yradl gotowość pedjęcła jeszcze jednej 
próby poruzuniien a nóędzy obiema sircnaml Izby 
a Naczelnikiem Pąnatwa w celu powołania rcątui 
równowagi paiktwowej, przyrzekając użyć w  tej 
sprarwł-e całego swego wjdywu na Lewicę.

A le  do-ba dztsiejsz,a odchy lą  zaisło-nę, ja lta  za 
k ry to  na chw ilę  ob licze p o e ty  dla w spółczesne
go  pokotłeaiaa: G dy  dlzlś w eźm iem y cTo ręk :_ je g o  
poćtyekiio ufcjfetw. spoistrzeż.omy, ż<- poe-rjal ja 
go  jcis-t na wskroś współczesną, żo  odb ija ją  ąię 
w  niej, jalid w  źw ierc iad le  myśli' nasz©, nadziAje, 
zw’ąfcpie;nlai f  rozczarow an ia , ni epoko jap- w ałłd  
w ew T iętenó , pragtooiiia- i  ideały. Dojldlziiefluyń 
żjo b y ł to, prorok, co in tu icją  dSu-SEy dojrza ł 
p rzyszłość  i m yślą  siw-ą w yp rzed z ił współczjssjie 
pokolen ie, zaltraym awszy si-ę w  pfołfftyi lticj z.‘y  
dumie sw e j n ie ty łk o  nad prae-pastnemi g łęb i
nami zn gM n ień  byciu ogó lno-ludzk iego , al© ta l - 
ż ?  idącej świetlrm-ej przyszłośc i sw ego  naprodu.

A sn yk , ja k o  pojćta s to ją cy  nni pogranlc»u. 
dwóch prze łom ow ych  okresów , jes t ógulwdm, 
łączacent dzisiejszą nowoczesną, poezję  z  w/el- 
k iem i w zlo tam i p-ot-zji rom antycznej.

I  w  tera jest je g o  znaczeni© d la  dzisiejszej 
pocizji. k tó re j je s t duchow ym  ojcem  i  po&poło- 
z K onopn icką, najdo-skonalszym przedsitawi- 
cielora.

Ostatnio odbływki, p-oezji' r.oma(ntyczn.ej zaga 
sły pod  chłojdriem. tchnieniem  nastepstw. 1864 
roku. Rjomimtyzin, którem u przyp isyw ano pod
sycanie nieWL-ze^nych poryw ów ? budizionia c zy 
nu tam, gi io  d la  tego  czynu pola ’ n ić  by ło , 
ustąpił z v,iidowni,; odda jąc rzad  dpi!*, sierc 
l m yśli trzeźw em u aiozumowi, k t ó iy  z p rze żyć  
i do.:c,vb|d!c7jeń (\gółnonaTodoiwych, na gr-uzacłi 
daw nych  id ea łów , zbndiował kośc ió ł ń ow yc li 
w ierzeń. /Zaczęło się pam w an fe  epolki trzeźw e
go  u tylitaryzm u. Jako w yk ładn ik  rr.yśli i  c zy 
nu, jako- program  życ ia  rea lnego i in te lek tua l
nego, wym in ięto hasło »praicy o-rgalińcznej* 
a  nai tem  pddłbżu w y  k w it ły  i  sk rys ta rzow a ły  
się dw-a now o kifeaunki m yś len ia : pozyt.yw izm  
filo zo fic zn y  i  rea lizm  este tyczn y , uogóln ione 
w  najróżnorodnm j inpretoń  anem  pojęcifti p o 
stępu.

N a ród  odw róc ił sic od poezji. N ić  chciał szu
k a ć  drogi, odrodzen ia  w  niebcsiężny^cii pory-

„Wszy^stko to, stwierdzić nałoży, nie zostało 
podane w  ow ym komunikacie i w  ten sposób istota 
sytuacji:, zosuiła z gruntu przeinaczona".

Równocześnie w ponieilziatek wydały: Klub
Pracy Konstytucyji^ j i Klub Zjednoczenia Micsz- 
cz mskiesfo komunikat następujący:

„\V kihcu pismach porannych (y azarejszycli) 
zaffaieozc/.ono informacje, nochodizącie ra:komo ze 
sfor zbliżjonych do kół państwowych, które -zawie
rają ustępy zgoła niezgodne z prawdą.

„Przedewszystkit m yjyjaśndd pragniemy joewne 
nieporozumienie, k io  czuliśmy się ujora.nnuoni o- 
giaazać z rozmowy z p. Naczelnikiem państ om 
szczęgól-iwego v\ywiadu. Traść rozm owy zakocnau- 
nikowaliśniy' naszym kolonom. Przy  rc-dutocii ko
mu,nldcatu uwzględniono ct\ra faikty, przyirzcm w 
treści komunikatu uzasadniono wyr.aznie koniecz
ność przyitoczcoća tychże, a  młamwi-r.e wyjaśnie
nia przyczyn cwentuaijieg-o zamiaru p. Naczelni-ia 
jraństwa złożenia- urzędu. •

1) P. Naczelnik państwa wypowiedział się, iż 
postanowienie jego nitprEoszkadzania, i odmowy 
współpracy z rządem jest niezależne od osoby 
premjera,

2) że uważa uchwalę , z dnia 16 czerwca, doty
czącą komisji głównej.za przeszkodę do utworzenia 
przezeń gabinetu równowagi stronnictw.

Powyższe jost bezwzględnie zgodne ;> prawdą.
P. Naczolnik państwa ną niasize zaipytamie, czy 

zamiar współpracy z rządem i uwewtualne opusz- 
czcnie stanowiska Naczelnika paiistwaa, wywołane 
uchwałą Kom isji główimj, czyni zalcżnem od cgo- 
by premjera, odpow icódal:

?Nie. Decyzja moja niezależna jest od osoby 
premiera. Nawet, gdyby był desygnowany naj
w iększy moj przyjaciel, m oje zasadnicze stanowi
sko nie uległoby żadnej zmianie".

Powyższe oświadczenie p^rzodczila rozmow-a o 
uchwale z dnia 16 czerw-co, poiu cżcina istotnie 
orz oz posła Rosseta, który wskaaywał, że znajduje 
się cna w  stadjum rozwiązywania w  komitsjii feon- 
stytuc.yjnoj. Dłuższa rozmowa na ten temat stwier
dziła w  rcizultaoie, że p. Naczolnik państwa uważa 
uchwałę tę za przeszkodę w  utworzeniu gabinc-tu 
równowagi bez zwycięzców i zwyciężonych.

Ustępy, odnoszące się do ewentualnej gotowości 
Naczelnika państwa podjęcia jeszcze jednej pró
by tworzenia rządu są zgodne z  Drawdą, m tom iast 
pizemiiloaamo w  komunikacie ckoliozmośoi, warun
kujące omawianą ewentualną akcję Naczelnika 
państwa.

„Zaznaczam y raz jeszcze, że rozmowa, łąką 
m ieliśmy zaszczyt prow adzić z Naiczełimfciem pań
stwa, odbyw ała się w  sposób i >v tempie, k tó ry  nie 
upoważniał i  as dopomio SEazania' poraszenyrh w 
niej potocznie spraw i poglądów  p. Naczelnika, 
państwa.

Nasz stosunek, zawsze lojalny do p. Naczelnika 
państwa, pozwalał przypuszczać, że rozmowa ma 
w niektórych miommtach charakter hardziej pry
watny, niż urzędowy. Po temu istnieją inne drc-gi, 
nawet nie takie, na jak ie weszły ,ysfery, zbliżone 
do kół państwowych", a widocznie niezupełnie 
bliskie.

Powyższa nasze wyjaśnienia, powtarzamy, do
tyczą tylko wia.rogodivości faktów', przytoczonych 
a przez nas zakomunikowanych.

W  „moraUim" zaś kem unik atu. co w  nim powin
no być lub nic, nie wdajemy się, jeet to bowiem 
sprawą ogołu większości stronnictw, nie zaś oso
bistą. Podpięci’ w Fedcrowiaz. Roeset".

T j i e  komunikat K. P. K . i Zjednocz, miecjzezań- 
skiego.

,Tei.-f-mem od naszego korespondenta).

W arszaw a. 18 Lijoca. 

N IE P R Z E J E D N A N E  S T A N O W IS K O  L E W IC Y

IV  Sejm ie od  sam ego ranai panow ała opinja? 
że rola [riośreanika. ja.ltjaj s ię j^odjął p. Jastrzęb
ski, jest już obecni© nisreaina. Opiinja ta  w7yw o- 
łanat zotSLaSa- n leprzejednar.em  stanow iskiem  le 
w icy , k tóra  n ie chce roiępoczynać z  praw icą 
'yspólnyeh  narad, d eyók ł p. K o r fa n ty  n ie  zrze 
kn ie się m isji tw orzen ia  rządu. W ob ec  to go  nie- 
przfcjbdnatu-cgto slanipwdslca Icrwicy: k e to  centro- 
wo-praw ieew fc pcisttijiowrfy w  dalszym  ciągu 
'Czymó^ŁU-biegi o  u tw orzen ie gabinetu,

O B R A D Y  C E N T R O -P R A W A .

W  dniu dzis ie jszym  K lub  P rą cy  Fonstyhueyj- 
mej obradow ał k ilk ak ro tn ię  nad w ytw  oraoną 
sytuacją  oray n ad  zna lazim ie in  w y jśc ia  z  p rze
d łu ża jącego  się n iezm iern ie przesilenia.

W  godąanaich .wjco-zornych -oentro-praw nara
dzał się wr dalszym  ciągu. N ą  posiedOTnm tom 
m ają zapaść osta teczne uahw °‘ y , k tó re  w ed le  
krażącYch w o r s j j  doprorwadzlć pm ją w toszA o  
do o s tn tecz iitgo  rozw iązan ia .

U C H Y L A N IE  S IE  OD W S P Ó Ł P R A C Y  
Z  P . K O R F A N T V M .

Z  innej strony dawto/Iutemy się, żo  tw o rze 
n ie  gabinetu p rzez p. K-orfaiintegoi na tra fią  na 
w iełn ie  trudiWboi. Odmóiwiili' udziału w  rządzie  | 
p. Korfant-eglo praewe w szyscy  m inistrowto z  j 
gabinetu p. Ś liw iń fk iego , z  w y ją tk iem  jen e ra ła ! 
Sasukow&kłego, k tó ry  oświajdlczył p. Kcrfp.mto- 
mva że  wstąpi d o  je g o  gabinefm w ów czas  dop ie
ro, g d y  gab inet ten będzie  zupełn ie u form ow a
n y  ijm i natom tost paliltyoy, u pat ramii przez, p. 
K o rfan tego , jako, kaaddydac i d o  tek , r ie  z g o 
d z ili się na p rzyjęc i©  udziału w  itoT ym  rządzie. 
W  ciągu dąto w czo ra jszego  nadeszła oam ow - 
na odpow iedź od  p. W ach ow iak a  z  Poznan ia ; 
lówznież m ial się zraec o fia row anej mu ton i p. 
P luciński. P rzyb y ły  na w ezw an ie  p. K o r fa n te 
go  były, lńiiiiistcr skarbu dr M ichalski odm ów ił 
la-tkże' wzieciia udziału w rządzie.

Dziś r-ano praybył, zapneiszony p rzez p. F o r- 
faintego do W airszawy, b y ły  mSmatei spraw za
gran icznych  Sk innuct. .jak  informuj© >Prze- 
g łąd  W lec .zom y«, p. Skirmium zaraz ipo pizw- 
j jż d z ie  udał się do p. K o rfan tego  i  odby ł z nim 
dłuższą kon ferencję. O ileś w iadom o, p. Skśr- 
muuL p ozy tyw n e j odpow ied ri p. Korfan tem u  
nie da l Om aw iając ew antuałne^ j>rzy jec ie  teki 
ministra s-pmiwj zaigramtoznycli ir ia i p. Skirmunt 
p rzedstaw ić szereg  da leko  idących  zastrzeżeń, 
k tórych  wyrsunięc-ilo rów na się —  zdaniem  
»R rzeg lą d u « —  odm ow ie.

N A C Z E L N IK  P A Ń S T W A  N IE  P O R U S Z Y Ł  
Z A S A D  T W O R Z E N IA  R Z Ą D U .

W arszaw a, 18 łi.pca (P A T ) .  Odnośni© do ko- 
rńunikahn ogłciszlOinago w  d z ie ln ik ach  z  dnia 
16 lim. p rzez stronnictwa, k tó re  spow odow ały  
desygn ac ję  p. K o r fa n tego  na prem jera, kanpi-j 
la r ja  cyw iln ą  NaiCzołnikiai p a to tw a  koamunikuje, 
że  kwest-ja nic-dąkładności' konstytucyjnych  za
sad tw orzen ia  raądu w  Polsce, zosta ła  rrairdc.o- 
nowana i poruszona w  rozm ow ie  m ięd zy  N acze i- 
n ildem  państwa a  posłam i Federow-iczem  i de 
Rossetem , n ie  p rzez N aczeln ika  państwa, fre z  
p rzez posła d e  Rosseta. Nalczełnik luiii-ś.wa na- 
tom inst w  gwaich rozważuuiiach sytuacji, p rze
prow adzonych  w  czasiio rozm owy7, kw estję  tę  
ca łkow ic ie  pom inął.

W IE C  P R O T E S T A C Y J N Y  L E W IC Y .
W arszaw a, 18 lipo a (T e ł. w ł.) D ziś od rana 

w ybuch ł zapow iedziany7 s tra jk  p rotestu jący  
p rzic iw 7 tw orzen iu  gabiluatu przez p. K o r fa n le 
go. S tra jk  m a maał ch.arakeRfr ofituegio. MiasE- 
kańcy dYairaagtyy odczu li g o  jedyn ie, pon iew aż 
w  p ie r w ^ m i raędzio zastr.ajijarwił lysraianaj 
tra inwajoy-y. P rzeb ieg  strajkru b y ł eaysrto de- 
m onstraicyjny ł  m iał do  kKń.-cai c łia rak ter zuprf-
m e spokojny7. W  zaildadach u żytecznośc i ĘM-
bliezmcj prąco-wnicy czetści-ewo zg ło s ili się d ó  
p ia ey .

0  godz. 2 papołudniiu o d b y ł s ię  na placu T aa 
traluym  w iec  manifestaicyjny. Z  ustąwitony^ełf 
trzaah trybun orzcmiawiarf rów nocześn ie p-osło*' 
w ie  Daszyński!, Bairficki i Gza.pińe.!ff. W  udecu 
w z ię li udzisa j ów n iaż pouJowia z  P . S. L ., w r a ł  
z p. Wiitopem, posłorwio z g ru py  Stapóńskiegc 
i W yzw o łcn iń . Pi-/.ybyłych na p la c  OTłcnltoiW N  
P. R. pow ita li enbm jastyczn ie  członkiauic F  
P . S. N a lic z  ino 33 organ izacy j P. P. S. i N  P 1 
R. F o  przem ów ien iach  i  uchwalen iu  rezo lu c ji u- 
formowaił się pochód, k tó ry  udał się do  Bulwie** 
deru, gd z ie  ro zw ią za ł się w  m pełn ym  r.prvkoju.’

P R 0 S 6 A  M N .  J A S T R Z Ę B S K IE G O  0  Z W O L 
N IE N IE  OD O B O W IĄ Z K Ó W .

W arszaw a, 18 lipaa (T e ł.  wił.) »K u r je r  W ar- 
s zaw sk k  daupsi, ża miit^ster, skarbu Jastrzęb
ski wniósł dzita prośbę d o  Nkcaejńika ptuis.uw« 
o  zw o ln ien ie  g o  z  za jm ow anego  stanowiska. 
Jako p rzyczyn ę  ipódiaiją, zć  p. Jastreębsk y :0- 
bsc ujawnienia! temd-cntcyj, podtrzynnania obeę- 
negoi rządu w7 stan ie dyTuisji1? rJa w id z i mOłliwd* 
ś d  rozw in ięc ia  n a leży te j a k c ji w  in teresie skar
bu państwa.

K ra lrów , 19 lipaa.

D la  cisionięcia całkuj,yltogoi fia ska  kop ieren - 
c ji genueńskiej, postanow iono pod je j  korne©! 
u rządzić  jeszcze  jadlaa koaifereu?'a w  l.ądM  
już z określonym  program  am roEna.trżeSiia 
i rozw iązania, iwiazyiyti^ich ekojgn^niceny cii,
w  p ierw szym  rzędzie, S fe tak że  i  pęld.yczuiycłi 
paolćetniów rosyjsk ii h. M iał to  już b yć  nie, d/um- 
ny sobór majwyż-szyich Qi«QpejsJa)ch m ężów ' star 
nci dla' g en era rm ^ * uszezośliYa-enia e y w il ią '1'!'^* ̂ 
nego świajta, a le bez porów nania skrommiejsza 
zebranie, t. zw . » r 7 eczozr.aw cbw «, lctónzya wy- 
słani prz.cz w szystk ie  ;ioństwa- eu ropejsk ie doj 
Ragą. ob rad ow a lib y  nad promąmflimł rosyjsk ie* 
im  os-obnio. porozmniemając- s ię  ty lk o  przez pre
zyd ium  kcn feroncji, ja k o  tież p rzez p rezesów  
je j p od k om k y j z  tak iem że prezydjum  ^eibiranej 
i obradujące-Ó rćwtnooześme kon feren c ji rzeczo
znaw ców  ncsyjskich.

F o  kcnfórenicji liaslkiej od  phczątki1!  n ić  p rzy 
w iązyw ano  w ięk szogo  znafc/enia i  niK. oczeld- 
w a iió  jwi n iej żadnytch' trw ałych  wi,ęk3zy7cn r-v 
zuTtatów, W iedziano, bów .em , że  pom ysł je j  
odbyc ia  byt ty lk o  sposobem asKukurnwamto p:re- 
stigeh i o&obistogo L lo y d  G em gjia , growHejpo inćr, 
cjąacra koufedencJB genueńskiej^ k tóre j tak  
gi-unt.owne m iepoiwodzenF potrzeba b y ło  wpu- 
śnit? ze  w zg lędu  na prem jera angie lsk iego , osłoi- 
n*ć jak im ś listkićm  figow ym .

P ró b y  zmałeaJeciją sposobu w ftpółżycw  
i w spółp racy ók.oniomicz.nc-j m ięd zy  R os ją  a  Eu 
ropą zachodnią, ro zb ija ją  się n ih y lk o  o  te. jń.-

waich duchal, jaki© bladem  w idm sm  ukaE-yaciał W ieszcz, k tó ry  m to  być w yobrazie ie lem  my- : 
zapada jący  w  p^yjeazłość ńomaimjyzm, ai© celem  jśli id ącego  pokolen ia1, musiał p rzejść ogn iow ą  ■ 
swiej d rog i chcia ł w id z ieć  lw ar Ją pracę, za  bez- j próbę dośw iadczeń ż-yrciowy7ch. A sn yk  ją  prze-1 
pi.e«caaijąicą podstaw y bytu. N a w szystk ich  po- szedł. P od  naciekiem  dośw iadczeń  zbiorowymh.

1 lach uijaiłotwiąii zbiorowy7ch, iie7.brzm kdo hasło 
p racy  cygan ięznej —  a. p och w a ły  te g ó  prograi- 
nui tych  zasad i  haseł głogić zaiczęto popzja  

1 p-rzea usta. sw ych  przedstaw icieli1, 
i T ą k  jcłgfc —  .poezja? bo pom im o reakcji, jak a  
zapanowiaiłai na całej łiu ji przcciurko »mjrzon- 
k o m «, w  inow io  w iązanej g łoszonym , J t m  no- 

, w y  okroa zipiiiiazł swoich przodstawicilcila; w  poe
zji. G łosom  ich w itórzyto z zrapałem m łodzież,

ducli je g o  s/tężał, m yśl sk rysta lizow ato  
zwolna, aż w ys trze liła  w  JKonczoaie' form ie 
i  treści, jak  w ypadkow a geom etw czn a , idącai 
po przekątni.

Z ducha poczęta  p oez ja  je g o  p rze trw a  w  dłu
gi© wiiieki, bo ma zasadn icze pto temu warunki: 
doniosłość narodow ą i m yś low ą  i  n iedoścign io
n y  kaszt słowa. P rze z  w spółczesnych  ni© do- 
con iony, dnehem należy, w  pełn i do idących

zakonu słu żby społeicznej. Fciezjal, ideał, iiie  
b y ły  u n iego  purpurą ty lk o  i  to n o w y m  7 feń- 
cern. Ono nm b y ły  Ich cm  piersi, prawom  życiai, 
duchem  je.go ducha! .Także by lib yśm y m ail 
w obec nifego, gd yb yśm y «n© um iel sobie pow ić- 
dzieć. że nam został —  w zorem *.

chwytająic-a w  lot, idące z Zachodu, liapła f i lo  pokoleń , k tó ro  lotem  ducha w ieszczego  w yprze-
'.zhfji pczybyiunej i  tieorj# naukowo-pawvrodn',- 
'cze . Gomte, Bilchiusr, D arw in , M oleschott, Span- 
j cer, L ittrć , Tatńie objęS. panow anie nad uroy- 
1 s ław i, łenuując, m yśl m łodego  pokole iria  na 
drog i rćafaet I  pfotczęto się wódka n iedob itków

po7ytyw iz,m  i  u ty lita ryzm  
W a lld  taki© odby-wają śle zw y k le  na, p rze ło 

m ie epok, reprezen tu jących  odrębne fonony 
i k ierunki m yślen ia. Po-ezjai jednak, ja k o  czyn- 
lifik, b ęd ący  ducha nańodowiego częścią n ieod

łą c zn ą , nile tn og ła  znił-oiąć z w idow n i. Zn potni to 
f ty lk o  k ierunek  m yśli, a1 zmianą imisniałai w y w o 
łać pew ien  ferm en t w duszach, dezarjen tację  
m yśli, której s ię  za zn aczy ły  w ybucham i go-ry- 

1 czy, zwątpitento, pesym izm u i rozterki; ŵ e- 
jwaiętianej ducha u całej p le jady  pseudo-pco- 
tów  te go  czaisu.

A dam  A sn yk , filn zo f-poeta , s iłą  sw e j duebo- 
,wcj o rgan izac ji, potęgą indyw idualizm u, g łęb ią  
m yśli, stał się w yob razie ie lem  idących  haneł. 

-Ep igon  rom an tyków  n ie  z e rk a ł z trad yc ją  ro- 
; mantyki, a le  je j ha o to przc'izczepił: ną  grupt 
n o w y : naw iąza ł n ?ek  nu ,/yoh m yś li nją pod ło
żu dńumych w ferzSfl i idea łów , i u tjerzy ł w  tur 
p ieśn i c zys te j, m ocnej, popyt, a ją ce j w dzięk iem  

‘ form y, zdumiewająicjej g łęb ią  f iic zo ó c zn e j m y
śli, V ysuk iem  dcstojW istwum rozu m u .y '  "

dził. Czas je g o  dopiońo prayjdz^e, g d y  w iek  
d zis ie jszy  odnajdzie i »ocieni w artość duchową 
je g o  poezji, ro jwatzsną w  zw iązku  z  późn iejsze- 
m i na n iw ie  p o e ty ck ie j objawa mi, w  zw iązku 
z  pouzja, c ] ‘i gon ów , z ca łą  poez ją  rjowoczesną, 
nio w yłiączając n aw et tak ich  odichylcń duicha 
i m yśli, ja k ie  na lerótko wniosła p oezja  n iek tó
rych  przedstawtoiieli m odernitstyczaej poezji 
m łodej Po lsk i

A  orfeo świadecbYC M&rji Koiiopnickiaj,. k tóra  
w  sw en: studjum pozgonucm  o A snyku  w  na
stępu jących  słowach streszcza sąd o  piiewcy 
sonetów  ••‘ N ad  g łęb in am i«:

»Ani(ftł, k tó ry  Asnyka, opęfuk? b y ł m iłości
w ym  aniołem . N i a szarpał nm ż jw o g o  mięsa, 
n ie  grzm ia ł i nie b łyska ł w nim burzą, n ie  m io
ta ł s ię w ichrem  w  jego  śp iew aczej ipćeśni, nie 
c iska! nim, jak o  ic «b itk M n  o sk a ły  życia-, nie 
ro zw odz ił nad g łow ą  je g o  beznadzie jnych  m ro
ków , a  zanim mu &wi g robów  ukazał, trzyk roć  
namaiści! sknoń je g o  i  w a rg i chryzm atem  w ia ry  
w  w ie lk ie  odrodzeni© ducha. B y ły  i  w  Asny- 
kow sk ie j pieśni z g rzy t , jęk i i skarga’ by t k rzyk  
oburzania i w zga ray , a lo  n ia przeszedł cn nigdy 
w ziiifltóS szydersFyo  w  nrągainife ideałom  życ ia  
T o  zaw sze  n: e ltóiwu p o s ty  s ta ły  jasne
u uczćzon©, c z y  hymr. im  śn iewał c z y  bo jow a ł 
o  nie. (W ie lk i  s iew ca  p ierw iastków  idealnych  
życiai. b y ł w fa ą . w ie lk im  pnatirziem tw.aidegoi

^B łyszczałem  od  m łodości rosa uczuć n ieu - 
sta iitife* —  m ów ił A  m y k  o  sobie w  jednymi 
7. najpiękniejszych, sw cich  wicirszów liiy czn ych . 
W  tych  słowąah zamyka: się _ najtraiintejsza 
ołireślen io charakteru je g o  poezji. Jeet on n a j
czystszej k rw i l i iy k c m . W  liry c e  t e j  są różna 
odcianie i s top iiow  uaiia —  o d  ukninąch w ic iś zy  
opisowych, m alu jących  subjelctywno liastrcyo 
duszy, da  w zn iosłych  niabRestów , prok lanaiją- 
cycłt społeczne i  narodow e id ea ły , a łó liryka 
t.r.ro rzy  w  łiażdym  ra z ie  rdzeń indyuadualnoścł 
p oe tyck ie j A  sny lat, jak o  najistotm ejszo i n a j
pełn ie jsze aryprom ieiucnfe się je g o  pcetyckrś- 
g<> ducha.

W ystępu jąc  na w r fo w n ^  w  obw ili na jw ięk - 
s zege  zaogn ien ia się w a lk i dw óch  kienuukow 
m y di, k ied y  na leża ło  z ło ży ć  p ew n ego  rodzaju  
w yzn an ie  poetycki© ] w ia ry . A sn yk  w y p o w ie -1 
d i i .d  ja  w  utworach: >:Pub liczność i poeci-*, 
»N a  zgon  poez ji* , ^Zm ierzch pooajU , »0d tom - 
k ów i P sych y  lłra x y te lc s a «# opofwiadająio się zu-, 
pe łn ie  ja-sno przy  chorągw i p iękna i prawdy7. ( 
T a  je g o  u tw ory , w  zw ą zk u  z  głosaimi k ifku  iń- 
nych w spółczesnych  bcyowm ikćw now ych  na&cł| 
w  poezji, sta ły  "się często 'izyw a n ą  b ivn tą ) 
w  .walce dwóch obozów  i nc-hódzily pon iekąd, 
za program  ]X ie tv c k  m łodego, pra.yjmującego 
w yzw an ie  do w ałk i pokaienia. D źw ięczy  w  ruch) 
ju i  nuta społecznych  i  nur udow ych  ideałów-, 
przebłysku je głębia filozo fic znej erudycji po e-i
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saanieze sprzeczności, ja k ie  zachodzą m iędzy 
poeBfcarfwimi dwóch ustro jów  —  konmTd.dycźnc- 

[g o  i k^f-Jtaili-tyczrlo-mdyy/idiiahąrj-czntgo, a le  
fta k ie  i to  m oże w  jeszcze w yższym  sjtopaia, 
'o  różn ice, ja k ie  zatehodzą w  stosunku plohżlcze- 
fgó lnych  w ie lk ich  m ocarstw  ouropejskmh do 
R osji i w  clv r/akta-czeTch stosunków go&pWćbff- 

‘ c-zych z Itoisją. I  tek, g d y  Franteya. iaai w  R os ji 
fy ' zedewezys:kia-m  interer-y rcmtjerskle i  bUnko- 
* we, d la  A n g lii przosrażająee znaczen ie m ają 
' j e j  przedsięb iorstw a przem ysłow e w  Riosjii, d la 
[W ioch  zr.ś ziia.czcn.fe Tfaęjt p o lega  p rze to - 
iw szystk iem  mv tern. że przed w ojną R os ja  b y ła  
g łów ną da-taw ezyrdą zlnoża1 i m ąki d la  Wftoch, 

fimdt.o zaś w ę g la  i surowców  m etalurgileznych. 
Znleżnić od tych trzech punktów' wadzenia, każ
de z tych  mor-aretw inaczej zapatru je  się na 
sw ó j stcsiint-k eto R os ji i inaczej ocenia za jad y  
IgospodaPezei kenrunkt-ew rosyjsk ich . NajJbe- 
Talrdejsze w  tym  w zg lęd z ie  są, z natury swoic-h 
in teresów , 'W łochy. 33-e m ają w Rosji ani prze- 

im.ysbi, an i a lokow an ych  kap ita łów , zcchowuią 
łs ie  w iec stosunkowo obojętn ie woboc postu la
tu, w y-nw aneg ‘0 p rzez F rancję  i A n gF ę  w  kwa- 
's t ji uznania długów/ przedw ojennych  i  w o jen 
n y c h , tudzież prawa w łasności w  zakładach 
przem ysłow ych . D la  W ło rh  najważniejszą, rze 
czą jest odzyskać źąjóćfta tan iego zboża i tanich 
su row ców  ijosyjeiłrirjh. F rancja  natom iast b y ła  
g łów n ym  bankierem  R osji carskiej. Id z ie  je j 
o odzyskanie przedew szystk iem  pożyczonych  
p ien iędzy, g d y  tym czasem  Antpju. która- mniej 

[pożycza ła  R os ji go tów k i, a w ięce j w  n iej pra
cowała przem ysłow o, troszczy  się w ięce j o los 

:swoieh zak ładów  przem ysłow ych , niż o p o życ z 
ki przedwojenne.

f  T ak ie  zasadnicze różn ice in teresów  m ocarstw  
k ieru jących spraw iły, ż.e w  spraw ie stosunku 
sw ego do R os ji, same one m iędzy  sobą n ie po
tra fiły  się pogod z ić  i znaleźć jakąś jedmę 
w szystk ie je  jednoczącą  form ułę. T e ra z  p rzy 

c h o d z i polityka, sov ie tów . k tóro  z jc-dme j strony 
S w y  zysku ją  ow e w ew nętrzne sp rze c zn cM  jji-te- 
jro sćw  m ięd zy  m ocarstwam i, z drugiej zaś sta- 
ira ją  się uzyskać przedow szystk iem  pożyczkę  
mową za  cenę jak  najm niejszych  ustępstw  i  oid- 
‘stępefcw od swojego! program u.
Y  Ł a tw o  zrozum ieć, że w  tych  waminkach oeią- 

guięcśe porozumdenlai b y ło  w yk lu czone, I f f l  
-bardziej, z e  pad  wpływe-m w iadom ości o  n ieu 
lecza ln e j chorob ie  Len ina1, w  Europie- zajcko- 
dni-ąj znowu zaczę ło  brać gó rę  zapateywaniia, 
ż e  sysŁejin bo lszew ick i sto i przeci upadkiem  i żo 

ln ie  w arto  w D góle zadajwać sdę teraz z  bokser 
w ikam i, k tó rzy  w  n ieda lek ie j p rzyszłości tak  
ic-zy o,walk runą.
t N ic  więc- dziwuje g o , że do kon feren c ji haskiej, 
która, zebraiła się w  dniu 16 czerw cą, opśnja 
publiczna w  Europie od początku  n ie  p rzyw ią 
zyw a ła  w iększe j [wtegń W  przeehtwilaw«Teffmt do 
genueńskiej, odbyw ano ją  w  cichości, niicledwlio 
w* ta jem n-ey, skąpiąc bardzo re la cy j z je j prze- 
biegiu. R ów n o  w  m iesiąc po otw arciu  kon feren 
c j i ,  p rzyszła  w iadom ość o je j ostalt-ecznem roz- 
bie!u. W  koń cow ym  p ro tokó le  m a ją  rzeczo 
zn aw cy  europejscy przyp isać w inę rozb ic ią  w y 
łączn ie  stanow isku de legac ji sow ite  k le j.
- Skul,ki rozbitia. kon feren c ji hask ie j m ogą 
b yć  n ieobliczalne. Soiw iety tracą  w  ten sposób 
ostatn ią  nadzieję uzyskania pom ocy od E u ro
py, z n ią  zaś tak że  i  m o tyw  do kon tynuow an ia  
te j p o lityk i w zg lędnego  um iarkowania, k tórą  
w  ostatnich czapach pihowadziły.
■ P o lsk a  traci ma fcerri rozb iciu  tak że  nadzieję 
rych łego  ułożonia sw ych  ekotooimicznyich sto
sunków  do R/Oć-ji i  o tw arc ia  d róg  zbytu  dla 
sw o je j produkcji p rzem ysłow ej. P o lska  d e lega 
c ja  w  Haftko była najliczn iejszą  i n a jkoszto 
w n ie jszą  ze w szystk ich . R yla  liczn fc jszą  od an
g ie lsk ie j i  francuskiej... K osztow a ło  to piękną 
sum kę gu ldenów  holenderskich, k tó re  znicwtu 
posz ły  na marne.

Rocznica łejjjsnpwa
(Odezwa).

Ósmy rok mija od chwili, gdy  Lcg jony zdecy
dow ały się da ceyn. W  pierwszych niemal godzi
nach w ielkiej w ojny zaświadczyły, że naród pol
ski żyje, że staje do walki o podeptane swe prawa,

1 o wtokiość, o całość i niepodległość Ojazywny- W y 
niosły zapomniane sztandary polskie na pola bi- 
.ow, a pomnażając chwałę oa-ęża polskiego — 

wbrew zwątpieniu swoich, wbrew sp-rzysięźonym 
przeciw  Pch.ce potęgom wrogów  —  dotrwały mą 
żnie do chwili, w  której radość wałki a trzema 
najeźdźcami nagrodziła iHurodawi hojnie wszyst
kie upokorzenia w iekowej niewoli.

Dzień 6 sierpnia 1914 r. jest datą zwrotną w 
Mziejach odrodzenia narodu i państwa połsldego. 
Dxieje Legjunów, z tą datą nierozerwalnie złączo
ne, to dzieją w iary i  zapału. Ta  wiara i ten zapał 
przetrzymały wszystko —  a  gdy w róg raz* jeezc,ze 
•zagroził uzyskanej już wolności Po-lski, ujawniły 
się potężnie w odporze, jató dały wrogowi.

Z tą legionową wiarą, z tym legionowym  zapa
łem wielu wróciło po długiej wojnie- do życia oby
watelskiego. Obowiązek rozrzucił ich po wszyst
kich zakątkach wielkiej O jczyzny naszej. Pracują 
oni na różnych polach —  i często, za często może 
czują się osamotnieni w swej wierze, bezradni w o
bec- rozbicia, i wyczerpania powojennego. Czasby 

| w ięc był pokrzepić siły, odświeżyć, wzmocnić wę
zły braterstwa legjon-o-wego. Ozasby był spojrzeć 

|w przeszłość i o-bmyśleć rarny współżycia na przy- 
' szłu-ść.
' W yłon iła się myśl, aby powołać do życia Zwią

zek zdemobilizowanych byłych legjonistów pol
skich. Organizacja ta będzie ostoją moralną

I wszystkich, którzy przez Legjcmy przeszli. Myśl tę 
należy podjąć i zrealizować. Należy też zająć się 

P T Jój ramach kolegami naszymi inwalidami, rodzi
nami no współtowarzyszach, co polegli, anuerży 
otoc z> o troskliwem ciepłem wdzięczności ich 

, gi oby.
Zwracamy się tedy do wszystkich b. legjonistów, 

[zarówno zdemobilizowanych, jak i pozostających 
'w  c-zjmncj służbie, do oficerów i sz-eregowych 
wszystkich dawnych pułków i oddz:ałów  lcgjeno- 

( wych, do wszystkich wreszcie istniejących już 
'o-Tgainizacyj łokainyeli b. legjonistów  —  z wezwa
niem, aby przybyły do Krakowa na Z jaz l, który 

(odbędzie się w dniach 6 i 7 sierpnia b. r.
^ Szczegółowy program Zjazdu będzie jeszcze po- 
idany w  prasie- Wszelkich i-nformaeyj co do tech- 
niozmoj strony Zjazdu udziela Kom itet krakowsłn 

RZarząd Związku b. legjonistów), ul Franciszkań
ska 2, oraz w Warszawie, ul, Marszalkom ska 74 

i m. 11. . v.sj*
u Za Kom itet:

rja (Li. K.), D i Bobrowski Emil (4 p. p.), Bobrow 
ska Bronisława (0. W .), Pogą l Ludirik  (a r ty ly  
Buszczyńsld Tadeusz '2 n. u ł ), Budzyński Wącłatw 
(1 p. ul.), Cygani: iewicz Jan (1 p. p.), Ozairsld 
Waicłiaw (2 p. u?.;, Daniłowski G-ustaw (1 n. p.), 
Dąbski Jan 4 p. p.), Dr Domaszowic® Aleksander 
(1 n. p.j, Dr Dwernicki Tadeusz (K . S.), Dr Fie-hnn 
Bolosław (5 p. p.), F ilipkm wfia W anda (O. W .), 
F ilipowicz Tytus (D. W .), Dr Gądok Sta^ieŁiw (2 p. 
I .), G rołeck i Konmn (6 p. p.), Grubctr Henryk (.6 
p. p.), Gwiżdż I  efik$ (1 p. p.), Dr .Jakóbdd j\ntoru 
(0 p. p.), Dr Jalcowioki W ładysław  (2 p. p.), Dr 
Kaplicki Mie czy sław a  p p.), Dr Konopaolri Mie- 
czj-sfciw (̂ 2 p. .p ), Kozłowski Lecn  1 p. p.), Dr Ko- 
ttcpmicki Jan (1 p. a r t), Dr Kliumi-fei Stanisław 
(3 p. p ),  Klemensiewicz Zygmunt (w opka tabor), 
Dr Kunicki Ryszard (1 p. art.), D i Kunsck Henryk 
(t  p. p.), Dr Kwieciński Tidzis-law (D-two). Lewi-oki 
Stanisław (1 p. p.). Majewski Jan (artyl.), Meyer 
Edward (2 p. p.), Dr Minkiewicz Stanisław1 (— )■ 
Modzelewska Ludmiła (L. K .), Jloraczewski Ję
drzej (1 k sap,;, Di Kowakowsłd Zygmunt (1>. W .) 
Okrutniewicz Aleksander t l  p. p.), Orkan W łady
sław (4p. p ),  Orlir.-Lierah Rudolf (1 p. p.\ Ostr.w- 
ski Kazim ierz (3 p p.), Pałka Andrzej 2 p. p.), 
Poc-hmarsbi Bolesław (4 p. p.l, Podworski Stefan 
(art.yl.f, D r P^akiowiciz Karol (4 p. p.), Pcr.iafcow
aki Juljusz (5 p. p.), Belina-Pr, ,‘pncwski W ł a ^  
slaw (1 p. ut.), Kclcna Orsza-Uadlińska (L. Kń  
Radzyński Rudolf (taboryi, Kelidzyn-ki Józef (4 
p. p ), Rolccki Zygmunt (2 p. ulń, Sieroszewski 
W acław (1 p. uh), Skrzyński Zygmunt (1 p. uł.). 
Sieniowa Marja (L. K .), L'r Stein Stani&ław (K . 
S.), Dr Stefanów siu Antoni 12 %  uł.), Dr Stopczań- 
ski Jan (6 p. p,), Strug Andrzej (1 p. ul.), StYkń- 
>ki Ja.n (5 p. p.), Surman Józef (art; 1.1, Szczy- 
gliński Henryfe (2 p uł.), Wejdiert-Szymgnoweka 
V7ł. (D. W .), Tkacz Bronisław (2 p.). Tomaszkie
wicz W ładysław  f  ł p. p ), WalewŁa Taduiisz (2 p. 
1-0, Wasilewska 'Wand (O. W .), Wasung Tadeusz 
(4 p. p.), W ęglewski Zygmunt (1 p a r t ), Weglow'- 
ski Stanisław (1 p. uł.), WMŁhWci Jaja Ib p. -p.), 
Dr W isłocka Wranda iL . K-), Dr A  łódek A ). W .), 
''Todzrnowsłu Andrzej (2 p, a.rt). W otteSłOWśiei 
W incenty '(D -tw j;, Dr ÓZowdconowicz Ma.rjnn (3 
p. p.), Dr W yrostek Michał ,(D-two), Dr Zawada 
1 ilip (4 p. p.), Dr Zieliński Mmcin fD-two).

OBCHÓD R O C Z N IC Y  6 CO  S IE R P N IA  
W  K R A K O W IE .

W  sali konfercncyjm aj mo-giistratu odby ło  aię 
•wczoraj piod prz-e-wodnii^twiem wiceęphcaydtnta 
R o lle g o  liczno ziebi-anie przicdstawkic-li sfor o- 
bywa telakJ.-di mHaista % udziałom  wiojaltoarości 
oek-m rto-żeniiai program u uroi zyistr-go o-b/hod.u 
ósmej rocznilcy wym ajiszu .piierws^ej kad rów k i 
»S t i-zalcak pod  kum endą Józ.cfa K łbudslciego 
do  K& ng.esów ld . O brady za ga ił w icepr. R o iło  
wyjaŚKiitjąc., że  u roczysty  obchód roczn icy  od
będzie  się z  'ijnicjaityw}- wairszawskich b. człon 
k ó w  i-Strzoloai<-< w  Kralcowłie i ż,e ■,v  cjachicdzio 
w;ążmą udzia ł b. logjoniścil w szystk ich  ̂  b ryga d  
łiegjunoiwych. Zapow iedzia ł też  p rzybyc ie  siwejo 
Naiczieluik ftalństwa, k tó ry  spęd ci w  KraJ;osv'.e 
tr z y  dni, a  m iafeowicjo 5. 6 i  7 sierpnrja i wicźmie 
osobiście u d zk ł ŵ ei w szystk ich  uroczystościaich. 
T a  ostatnia okoliczność nak łada na- ludbosc 
K ra k o w a  obiciwiązek godn ego  twzezon a, d osto j
n ego  gościiia, z k tóńego osobą w ią że  się- pam ięć 
pierwiaaegoi zb ro jn ego  por/wra oręża  po lsk iego  
w' obnoide Wolnoiślci i n iepod leg łości1.

Zebiasd uktenstytuoy'awszy sie. w  kiomitet 
pod  przcwodni-cty-em proizj/tonta m. Felulere ń- 
C7 a i je^ o  zastępcy  w ieepr, RioEiega, rodzre lili 

siię na trzy  sekcjo, a mmmiowicie obohodowrą,
gof3pKłdxD-zo:-kwai1łA1tuiltołwą. i  ipraSowlu-prOf a- 
g"fndcYvą. N a  cze le  p ierw szej suamił w iccproz. 
W ie lgu s , rtai cźole dnugiefj prulk, Lkrzykrjw sk i 
na  c ze le  Dzeiciisj ajickśtokt Szyszkioi-Pohusz. O 
podfcępash prajo kojmiiitcitu ogCaszape będą komu-
nikaity. _ ^

W  zebralniu w z ię li uidiział, prócz p rzedstaw i
c ie li cbywatels+wa kruk., liczn i iiep-rczientanci 
w o jskow ośc i z jen. Osińskim f Tnrszk^.nskim  ncu 
ca tio . ObiraJdiy, na  k tó rych  omóiwiono rw o g ó l
nych  zarysach program  uroczystości, b y ły  bar
dzo  'ożjw-fejite.

Niemlcy i zrobią z Folakami porządek!11 N ic jest 
t-o ivipifost o pomstę do nieba wołające, aby na 
terenie wolnego miasta urzędnicy mogli w  ten spo
sób obrażać uczucia narodowe obywateli narodo
wości pobkiej,

Z okazji zawinięcia do Gdańska eskadry cllifi- 
•skioj, wyw iesiła dyrekcja polskich kolei państw, 
w Gdańsku sztandar państwewy polski. Jakichś 
w.eściu Niemców gdańskich, porządnie ubranych 
rno;ta7yzn (nie robiących wrażenia pijanych), do- 
jKaaktśio się gava]®ownym sposobem od port-jora 
dyrekcji wstępu, by ściągnąć rażący ich sztandar 
p-okki. Napotkawszy na opór i nic mogąc s ’ę do
stać Jo wnętrza, zemścili się '(po licznych w yzw i
skach i groźbach nia Polskę) przoz stłuczenie kesz- 
iowmoj szyby w drzwiach frontowych gmachu dy
rekcji.

Falskie wycieczki szzkolne, przybywm-iąco do 
Gdań ka ,są narażone na ustawiczne napaści zc 
strony gaw iedzi ulicznej, w  c-zom zwłaszcza roj 
wcnłz* dzieci niemieckie, obmic-ają-ce p-rzybyszów 
z Polski obrzj dliwcmi wyzwiskami, nie nadający
mi się w'prost do powtórzenia. W ładze nasze po
winny jak najenergiczniej zażądać od senatu gdań
skiego wydania odezwy do niemieckiej ludności 
Gdańska, aby zaprzestała nikczemnej prowokai ji 
Polaków, gdyż w przeciwnym razie Niemcy, któ- 
r7y  żyją w PcLeejlpon iosą skutki takiego trak- 
towmiT-a! Trzeba un wreszcie dfj&adnie przy-po-m- 
mieć, że Gdańsk jest w o hieni miastem i że prze
mysł gdański w przeważnej części na Polsce się 
opiera!

Gdańszczanin.I ~ I ̂  •

Czwartek. 20 IJjffea 1922,

A iwencow icz Karol (1 pułk ułanów-), Ka-den-}
Eamdiowski Jnljusz (ó p. p.), D r Earrysz Leon (1 
p. a.)j Bi rikowsla Tadeusz (1 p. p.), Biotnicka lla

S  n a d  H a f £ j I o - i

(Kcrespcndencja „N, Ref,'*).

Gdańsk, w  lipcu. 
(ToTYarzystwo pw.yjaciół nauki a sztuki. —  Szkoła 
malarska ,.marynistów''. —  Polska prasa w  Gdań

sku. —  W ybryk i gdańskiej hakaty.
W  sali hotelu Gontinentał odbyło się zebranie 

tutejszych działaczy polskich, na którera zamiesz
kały w  Oliwie ks. dr Kantak przedstawił plan 
założenia nad Bałtykiem Tu rarzys lw a  przyjaciół 
nanlri i sztuki. Towarzystwo to, opaate o gdańską 
Gminę Polską, zajęłoby się założeniem w  Gdańsku 
w ielkiej narodowej bibljoteki polsldej i czytelni, 
i 'C zwinet-eby akcję na polu naukowo-literackiem, 
tiialralnem i artydycznem . Jednym z pierw&zych 
czynów noiwoj instytucji byłoby zorganizowanie 
YYystawy polokicli dzieł sztuki -w Gdańsku. Zebrani 
poparli jcdiiomyślnie plan projektodawcy. Paski- 
Ozonie orgunizac-yjne nowej instytucji ma się od
być niebawem,

Staraniem znanego malarza Tnarynlsty, p. W ło- 
dzimieaza Nalęoza, doszły do skutku kursa pejza- 
ż.u niorskiego, wypełniające potrzebę odtwa,rzan:a 
moiza po-Meiego przez nasizych artystów. Na w y
sokim brzegu nad pełnym Bałtykiem, obok latarni 
morsluej w  R iżew iu . stanęła pracownia malarska, 
skupiająca ju t dziś kilkudziesięciu młodych arty 
ftów . W  ten sposób powstała piorwsza placówka 
kultury mal&rskiej nad polrkiem marzem.

AV pierwszych dniach sierpnia ma hyć w Gdań
sku wznowione wydawnictwo :,Dziennika Odań- 
sldego“ . Będzie to niezależny organ di mokraiy- 
cznv pod kk rankiem Us. Kantaka.

ÓV jednej z poprze to ich  korcsiwndencwj domosi- 
łem o aybrykach nieiniockicli w. Gdańsku, s.-de- 
rowasiydh przeciw Pchce i Polakom. Zwłaszcza 
w -wagonach kolejowych z labom  pruskiego, który 
mcwladomo dlaczego dyrekcja kolejowa gdańska 
z dziwnym karygodnym uporem (narażając pracz 
to skarb polski na straty) lansuje wciąż na.podmicj- 
skich kolejach gdańskich, w idzi się powycinane 
nożem napisy polskie, p czacie ranę nasze orły, a 
powypisywane najabclżywsze epitety pod adre

sem Pclaków  i Polski. Tolerowanie tego stanu 
rzeczy pracz polską dyrekcję kolejową w- Gdańsku 
należy w sposób jak najkategoryczniejszy potępić.

Nie tak dawno jakiś gdański Niemiec (jak się 
okazało, wachmistrz policji i) chciał w  tramwaju 
pobić konsula polskiego z K widzyuia, p. Leona 
Przybyszewskiego za to, że czytał polską gazetę. 
K iedyś znów w  urzędzie gdańskiej t>clicji jakiejś 
pani wykreślił uizędrJk z karty meldunkowej sła
wo: „Bydgoczoz11 i  zaznaczył, że noasto to nazy- 
wa się „BiOmberg1* i  żę niebawem powrócą tam

U 0  p f c i«  u  M ig  i i
Rada ministrów zatwierdziła i przedstawiła do 

łaski marszałkowski-ij w n k o j k ministra skarbu 
u ęoejcaoe państw hy-u n i cole s/kolnc. Wniosek 
ton, opracowany w foiani-^prajoktu ustawy, upo
ważnia móp.istira skarbu, lo  wypuszczenia corocz
nie emisji państwowej payyezki szkolnej na pokry
cie wydatków inwestycyjnych szkoluictwa, prze- 
dcwezj-s-tikiem zaś n fip ok ry c ie  kosztów IsudoW  
szkół powseec-hnych. Każda emisja tej pożyczki 
ulega umenzeniu w czasie niedłuższym, n.iż 40 lat 
cd daty wypu.-raoz3lia  zarówno na rynkn we
wnętrznym, jak i zewnętrznym, oraz nw-gij być o- 
ircślono zarówno w walucie obiegowej polskiej, 
j ik  i yv  kruszcu moneiariiym i w  walucie obcej. 
Warunki wypuszczeni) poszczególny) li emisyj 
fańdY3-awej pwżyczki szłolrraj nnną irzew idyw ać 
premje i wygrane !Ia insin.dac/.cwv obeigacyj —  
Rzeczpospolita poRka r-y:.7.y za zapłatę kapitału 
odsetek, oraz ewautinlny m premi.i i wygranych 
ralym majątkiem państwa • i zabezj-ii iwa je pra
wem pioi-w1szcństwa prz-el wczy,Mdc-mi inni mi ob- 
ciążenia-mi, z wyjątkiem  obciążeń wcziteiii-jfiyi-h. 
zabozpieozenycłi Ińn/o-w nh j na cały a majątku 
ruchomym i nieruchomym ęańdt-vowycl, ,«/kód i 
z ik ia ilów  naulco-y-h.

Obligacje parist,*-. r|■■życzki -zkoh iij pr„siadać 
będą t. ®w. prawo pupilanio-ści i ńregą być uży
wane dla lokaty kapitpd iw oset pe»zastający- li 
pod opieką i kuraeMą, •'mzmż kapitąlew funla- 
cypyoh , kaucyj, -Jr-pozytóiw i t. d.

W i e h n r a  w  K r a k o w i e
P o  K raków  ile b.uloł erkain. N io  d-oc-osnął 

wprahydzte do tajfunu, ailbo iaic^ga wkdiru egzo- 
tycssaego, a le  aż nadto m iał s iły, ażeby się dać 
w e  znak i naszym  oistobom,, nfekottlelcznie odzna- 
cza jącym  eię atSotycznaiśaią, nalszym kapelu
szom , maszyno diąchom i  drzewrom. T a k i ob yw a
tel. pfcjafo-d-ający mulą- i  w i lką  k om ty tu c ję . -wy
chodzi z  domu i  oso- nag le  w  Braunie ch w yta  go  
za  bo ry  wichura,, cltóciażby b y ł posłem  suwe
rennym , w pych a  napowTot da sieni, trzaska 
bram ą i  p ęd z i da le j na oślep, zupełnie jak  sa
m ochód) k tó ry  przejóohał ezitw iejka. Obywml.el 
w ycbodzi nal ulicę. W ich er wfcatea się, wfydziura 
nm z  ręk i1 parasol, ściąga! z  gliońcy kapelusz, 
w ydym a zarzuitkę ja k  żŁigiah N a  tak i pota-ojuy 
a tak  obywaitol, mając-y W iko  dwiia, rę)<jś, n ie  m o
że n a leżyc ie  odp^wóietoieć. R a tu je  przeTc- 
wszystkiem , ka,pelu=z i  r t r a s o l (12.000 plus 
6.000 m arek potlskich), a  tyjacTasoHn j ‘ k iś bar
dzo niłotouiainy Łiatndy^** ^  obyw ate la  czym  
pcszuki-wanila w  kJśszenla-ch z r z u tk i .

Byr/aiią chwilig. że obywatel-, ty j-ssetł‘<zy na 
ulicę, stwSardza zrupcllr.ą ei?zę, Thn <mvi.uy idzie 
raźno do  imiaista. A le  zdradliwy, w icher czeka 
p rzycza jon y  za  węgis'ta 5 , s:0 nal ^iebre
znć,cntnJckau P och y la sz  się 'naprzód  ̂po-d kątem  
ostrwm i  ton i jesz siebie dtrogę, saphu; jak  mar 
szjmai n0  kPlojota Skręcasz w  u licę nai
iptaiwoi ii >o! dzfwjfol: w ich er dm fe ci1 znowu w
twarz. Skręcasz późmi/tj na teww i znowu ste- 
jc - z  p rzed  fro-utem Z- k tóre j strony on
w ie je?  W  M ifryncaló ti'Sc ni-epojtobnia stw iardzić. 
Rzeiczywiście- tutaj M>spiritus Ł a t  ubi- vvd t«. B o
daj g-a licho w z ię ło !

I  te k  się przejSzfcsOiSz pirzjeiz w ichurę, jakby  
p rzez jiaipiś niiewićłziakry' gąszcz. N ag le  spostrze
gasz c-bywajtelkę, ^ c - i  ągasjącą ńczpaczliw ie  o- 
bfie ręce  W  b «0 *s *s «n a -  .^ lo iy  bipia na  w yso 
kości dnugilegc piętra. B u ja  przeiz d ługą  chw ilę
i obsiada! w e  framnidze oknal^

—  Trzuba popłać p o  straż ogn iow ą  —  radzi 

uSbznśk.
Alle w icher p e n w a  Kapcsiiiisz, uderza nim 10/ 

p rzedw łea łą , ścianę, w?eszla go  na  szy ldzie , a 
wiposacfe rzulca w-łaśiciicMce pod stopy. A ż e b y  
zaś pclrasać, że  to  b y le  drobnostką, z ryw a  z 
dachu w ie lk ą  plaćhtę- V^W ; i  n ak ryw a  nią pic- 
c-załowiKie ćluzy o tw ór, fcfórj- na ńin^an dachu 
pow sta ł pto zietirreuwu błkchy. Gd/io się po-dzia- 
ła  blacha: n ie  wiadoouo. M oże p r z y k iy ła  dziurę 
w  ńitoście.

P o  ta k ie j wycibc-zce w raoate  do dioimb. Znowu 
jmeopoidzij-ainkrJ., W teh aA  h tó ry  nitedawna nic 
icłicitci w ypu śc ić  c ię  na u licą  n ie chce te ra z  
■w,puścić me do kamiiemtoy. Plchasz bram ę z c a 
łe j F ły  i  wdedy w icher - .osądza ci; psotę. Pusz
czaj niaigifii bramę, a  t v  wpadasz do sieni, w ior 
słująic gr\ałtow nie rękaimi, ażeby gię nie prze
w rócić . Właści-oiiei kaimienal-y, k tórem u w, -sieni 
d ozo rca  dc-tnm epowiiaidai, że  w iązan ia  dachu 
sk rzyp ią  podejrzan ie, o g ląd a  c ię  badaw czo i za
p y tu je  złośPiwio:

—  C zy  też .psina n ie  zawtlałą?
T y  ży c zy s z  goirp-odfla-zofwd p e try fik a c ji usta

n y  o  ochronie loka to rów  i  dążysz n a  d rugie  
piętro. M asz nad g ło w ą  daJch, sk:i/.>n:,iący ńie- 
ty lk o  podejrzan ie, a le  bardzo głośno. W ćcher 
n ie  zaipdmina o tob ie. T a rg a  spaczoinem oknem , 
dm ucha w  szpray tak  sliLnia, żo  f t e n k f  w yraź- 

in fe  się poriuEStją. D aje p okó j oknu i dm ie w 
ćdmin, tl-ojcząc w oidwaiataym kierunku dym , 

k tó ry  napełn ia kuchnię. Z.iozpate-zona go-spu!dy- 
I pi- o tw iera  d r z y j  na gam/k, a żeb y  kuchnię piye-

w ib trzyć, ale: w ich er  iwydzile-iru je j d rzw i z rąk  i 
na po w ró t je  ziat-za^kuje,. przyiczem jednał szyba 
pęfica, ? d raga  tłuicze się na drobne1 kaw ałk i. 
W ien er przez llera, o(twór 3vpada db kuchni i  
Twmtesuje się pt> kątach. N ie  mai rady, trzeba 
w orkam i zatkać p-fcwór. Tym czasem  na blasze 
rcłsół »zb fe g a «  z; grjrnka, a: ip-icczeń w yd a je  
swąd spaiłeraizny. Pan domu, wiedzsiteny n io fy ls  
przeczućiren, co  powonien iem , y/jcho-dzi d;o ku
chni, zaknm ijó ręce i  czyn i żonie- w yrzu ty . O czy 
w iście żona odpcfwiada, że uniż niedolęgai. niie 
pośp ieszył .jej z, ipomcleą, wobac czego pan dorou 
wwa-ca do pokoju.

A  w icher w  piecu ry c zy  ze śmiechu i natrząsa 
się z  ludzk ie j n iedoli. II .  Jcsse.

-w*

K R O N I K A
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Kraków, 19 lipca. 

nW U D ZIC STO PIĘC IO LEC IE  ZGONU A S N Y 
K A . A  dniu 2 £,ierpnia br. uplyw-a 25 lat -c-d śmier
ci znakomitego poety Adama Asnyka*- jednego 
z pierwszych redaktoraw »No3\'oj Reform y«. R o
cznicę tę upamiętni pismo nasze wydaniem rumo
ru, poświęconego Asnykow i z przyczynkami pisa
rzy u spólezosnych, dotyozącemj życia i działalno
ści poety. Zc zgromadzonych n-a ro-cznicę ma-terja- 
I.;>w część ogłosimy wcześniej. Druk tj-ch przy
czynków rozpoczynamy dziś szkiec-m literackim 
rod. W . Piokc-scha pod tytułem: j-Asnyk na tle
współczesnej epoki*.

S K U T K I H U RAG AN U  W  K R A K O W IE . W  no- 
)‘y  z poniedziałku na wtorek, aż do wcizonjs-zcgo 
popołudnia, so ila l nad Krakowem nitYzwykły hu- 
ragan, połączony z silnym deszczem. P izez cala 
noc micszlcanry Kra-kona budzeni byli brzękic-m 
rosSbuanych szyb,.wpadających dac-hówcjt na dm- 
dniki, -oraz linkiem ziywamysli p-rzoz wichurę po 
kryć blaw-ariyoh na dachach. Na plantach i w 
ogrodach huragan pooz.ynił nieobliczalno szko
dy. Fray ulicy Arjauskiej, Rakowickiej, na placu 
ślatrj.ki, na Łdoniach, wzdłuż doptahn.^wichcr 
bądź to połamał gałęzie drzew, bądź jmwyrywał 
drzewa 7. kor/eman,i. W  ogrodach huragan zni
szczył warzywa, oraz drzewa owocowe, strącając 

nich niedojrzałe owoce. Również na cmentarzu 
rakowickim poczyniła wichura wielkie spustosze
nia. Przoz wczorajszy dzień zarząd ogrodnictwa 
miojoldcgo umacniał drzewa, prchyloue wichurą, 
oraz usuwał konary, złamane siłą wiatru Huragan 
rrzeozedł północno-wschodnią stroną Krakoiva, 
dlatego też najwięcej ucierpiały ulice w  okolicy
'.Vcsołej«. Jak się dcwiadujeimv, w  powiecie kra

kowskim huragan zniizmył częśeioY/o plony, a 
szczególnie pouszkadzal zboża, które oztka.ły 
żniw,
P O D A T K I N A  ZA S ILE N IE  FUNDUSZÓW  M IEJ

SKICH. Na murach miasta pojawiło się cbwkw.- 
r/.osiio w  sprawie poboru na rae-ca gminy w  bieżą
cym roku szeregu podatków, wzglcdinie dodatków- 
do ,podatków państwowych, przczmawzcmycL na, 
zasilemis funduszów miejskich.

PO STĘ PY  ROBÓT R E S TA U R A C Y JN Y C H  N A  
W A W E LU . Prowadzone od szeregu miesięcy żmu
dne piane m d  lostau,racją gotyckiej części zam
ku ma Wawelu, doprowadzono obecnie d-o wyso
kości II. piętra, (o jest do miejsca, gdzie ongi 
z końcom sicdmnaslego wieku stała t. zw. » lo g 
gia*, to jost cłiszema otwarta gulorja z rozległym 
widokiem na Kraków. Do naszych czasów rloeh-o- 
waly się z-alcdwie szczątki owej altany, to też w y 
budowana być cna musi z gruntu w  każdym 
szczególe i fragmencie. Na dużej przestrzeni wy- 
suntętr-go naprzód tarasu wykom-ana parapet- ka
rmem,ny, na którym staną w  niewielkiej od siebie 
odległości c-zJery ciosane z kamienia kolumny. —  
Wejście do altany prowadzić będzie z komina,t. 
7amkorwych II. piętra. Całą gotycka część wraz 

? logg lą « zostanie pokryta wysokim daehein 
miedzianym, peczem usunie się rusztowania pod

oniec ltólopada b. r. W ysokość odrestaurowanej 
już gotycłtiej części Zamku od poziomu ogródków' 
królewskich do galerji wyno»i 23 metry

Niebaw&m poojele będą r-oboty około restaura
cji 1 zw. daturni*. to jeot miałej, ozdobnej w ie
życzki m iędzy >Kurzą sto-pką< a w ieżą Zygmun- 
towską. Dach ^Kurzej stopki* pokTyto już w 
lwóch trzecich częściach miedzią. W  najbliższych 
dniach osadzona zosta-nio na aLnforanoe* duża 
zlecona- kuła. Podobnie, jak do kuli na w ieży Zy
gmuntów, skie-j, włożono, prócz aktów restauracji, 
dokumenty -najścia bolszewickiego, i odezwy K o 
mitatu Obrony Państwa, wzywającej naród pol
ski do walki, tak (cż w  kuli na »Lubramee«, pró-oz 
aktów, umieszczone zostaną autentyczne gazety 
bolszewickie pełne triumfu z p-owrodu zbliżenia 
się czcrw-cncj armji ćLo WarszaYvy. Pismami term, 
pochodzącomi z całej Rosji, pócbwijane były  g ło
wy, zdobiąi e ongiś stropy komnat Wawelskich, 
a obe-Cinie przywiezione z Rosji na W awel.

Również ukończono już adaptacje sal w  budyn
ku poszpitalnym, przeznaczonych na pomieszcze
nie zbiorów -wawelskich. Za kilkanaście dni publi
czność będzie mogła oglądać to zbiio-ry, a szczegól
nie »a ira sy l, których uzyskano dotąd 19 z ogól
nej li-oz-by 80, w^wyiieziomycli do 1'osji.

DZIVJNE ZAR ZĄD ZE N IE . Dzienniki doni-osly, 
że na izarządzenie ministc-rstwa ośwuity nauiczy- 
eicle białoruscy, usunięci przez wrojisik-owrość z bu
dynku byłej szkoły kadetów w  Łobzowie, mają 
być po-mieS7.-C7/-ni w jednej ze szkół powszt clmycb. 
Referent ministerstwa, wydając te zarządzenia, 
nie spostrzegł widocznie, że yv Krakowit^ wszyst
kie budynki, mieszczące szkoły powszechne, są 
właianością miasta, bez któroge Yv.edzy i  zezwole
nie nie wolno d ę  jego  własnośdą rozpoi.raądsmć. 
Przoz takie zarządzenie dzieje się nadto riopra 
krz -wda szkolnictwu pocvszechnenm w  nais-zetm 
mieścio, gdyż wojskowość, mimo nakazów mini
sterstwa spraw wojskowych, nie zwróciła trzech 
budynków szkol powszechnych przy ulicy św. 
W awrzyńca i AYasiurj. o cznm niedarvno ćbaeniu- 
ki uljszernie donosiły, opi&ująe mizerję szkolną w 
dzielnicy Kaz.imierza. Również wojskowość dzier
ży część budynku szkoły przy ulicy Szlak, Aka- 
domja górnicza ma dwa budynki szkóly powsze
chnej, jeden przy ulicy Loretańskiej, drugi w 
Podgórzu (pośrednio zajmuje bowiem budynek, 
przeznaczony dla gimnazjum, ilotóre w  innym ra
zie o toa łoby  oivój budynek szkole jrow^szeclMiej). 
Obecnie A„kademja górnicza czyni sta,runią o po
zyskanie jeszcze jednego budyniliu na dalsze roz
szerzenie swo-jej działalności. Wreszcie kuesa pe- 
degogiczne zajmują parter szkoły sw. Scholasty
ki, a gimnazjum żeńskie uzyskało dwie salo w 
szkoło im. M ickiewicza przy ulicy Stwdendkifej. —  
W  ton sposób pogarsza się z roku na rok poroże- 
nie 'pomieszczenia szkół powszechnych ze szkodą 
illa dziatwy, a obowdązek gminy dostarczania 
dla tych szkól pomieszczenia rozprasza się na in
ne zadania. Ministerstwo swojcm zarządzeniem 
sytuacje w  dalszym ciągu pogarsza,

UROCZYSTOŚĆ W  P A R K U  JO ED ANA. W  śfc
bolę 15 bm., jako w dniu św. Henryka, odbyła się 

. w -parku miejslcim na Błoniach uroczy&tość ku uoz^ 
' czeniu pamiijci założyciela paiku, śp. Dra Hem yka 
L Jordana. O godzinie 5 po południu zebrały się 
 ̂przed pa-r/ibnem głównym zastępy dzieci i mło
dzieży, akąd w 37.orcga-ch, pod wodzą swych przo- 

. dowuideów niszyły pod poumik ś. p. Jon dama/któ
ra oz-dob'OEic pięknymi wieńcami. Tu do młodzieży 
j wygłosił okolicznościowe przemówienie p. Holu- 
j bek, kierownik gier i zabaw, prowadzonych z rm 
mii ma krakowskiego „ Sokoła11. Po  odśpiewaniu 
„B o ty11, dzieci rozeszły się na ćwiczenia po bois
kach. Oboeuio w parku ćwiczy codzienme od gedz. 
•y— 7 po południu kilkaset dzieci płci obojgu, w 
wieku od lat t> do 15, 3Yyehowankćw krakowskich 
szkół pOYcazoohnyeh i średnich. Młodzież oddajo 
się grom i zabawom pod wodzą 6 przodowników 
i G przodowniczek, przeważnie kandydatów stanu 
nauozyciełskic-go. Greno pwedcwniczc przed o- 

twarciem sezonu letniego odbyło 1-miosięczny kurs 
S'b3r i SB raw  w Kra,kowskim .,Sokole“ , pud lde- 
rownic-twean druha Rucińskiego.

:Sczon lotni w parku Jor,-lara dła mto-dzieży 
trwa od 3 maja do połowy września. Zaznaczyć 
należy, żc młodzież rekrutuje się głównie z dzieci 
uiiogich, n'e mających eałod7.ionnej cpioki, którycl- 
rodzice -zajęci ią ciężką pracą. Z zabaw na świo 
żem po-weptrau mogłaby korzystać niepomierni) 

większa Ilość dzieci, niestety, wielo rodziców ni) 
di-ccnia ważności fizycznego wychowania i doz-ya 
la swym dzieciom wałęsać s:ę bc-z żadnej opiek 
pc ulicach miasta i plantach.

Park Jordania, przeznaoucny dla młodzieży, pę 
wsiał w  r. 1887 na terenie, pozostałym po wysta 
wie krajowej, a założyciel wspairialcgo dziś pa-rku, 
wielką częiic rosnących tu obecnie drzew -zaisadzil 
wlasnoręciznio. ÓiYczesua wn-j.-kowość ausfcrjacka 
czymiia wielkie trudności w założęniu parku, pra- 
.ginąc w  toin miejscu rozbudować twierdzę, tcirn 
większa jest wityc zasluiga ś. p. Joidana, że swój 
projekt doprowadził do uraoczywistnicmiia.

W  A L K A  Z A N A LF A B E TY Z M E M  W  W OJSKU 
Rraikcwskie czyroni-ki wojelrawo ay pororzumlanitł 
z Tow. Białego Krzyża i Tow . BMooly ludowej 
przystępują do urządzenia kursów dla żołnierzy 
anaifabciow, których w  samym Krakiorwio jest 
ohocnio cikoło 4.000, przeważnie z  kresów Włscbof 
dnich. W  lej sprawie -odbyła się -wczoraj w  kra 
kowskicm D. O. K. konferencja wspcmiuainycb' 
w yżej imsitytucyj. Pcistanowioniio wszcząć na. szerc 
ką skalę zakrojoną -akcję na r branie funduszów 
na ton cel. Frzewuizfene jest uraądśanie 3-rnicsię- 
cznycli kursów dla żohiiorzy analfabetów.

ZAKOŃCZEŃ j E KURSU K O O PE R A TY W . Orm 
gdiaj nastąpiło uroczyste zatańczenie roku szkol
nego r.a wyższym kursie kooperatyw, prowadzo
nym przy studjum rolniczem rrniw. Jagiell. przeV 
instytut współdz-ioiozy. Z zapitsanj/ch 90 słuclia- 
ceów, 52 uzy-skalo prtcńity, upraiwrdające de ob
jęcia ki-G-rowni--tw sjiółdzie-lni, spółek kredytu) 
wych, haiullovYych, konsuoicyjinyeh i  t. d.

Rj-oteśorowio, ny-kładający na kursie, odbył 
wczoraj konferencje z rektorem umiw. Jag. Np-, 
wakaoim, dyrektorem Studjum rolniezego prof. Sji. 
Furzyokim, będącym rówmu-czcśnie kierowinikićm 
kursu, oraa iirezo&em Rady nadzoirozej Listyratu 
3\-opóldziclcJ7.ego drern Stcfczykiem w  sprawię pfze-i 
kształcenia kursu kn-oporaiytY w  ,ąp«ojalno s to  
djum uniwersyteckie. Konkrctinyc-h uchwal -na ra-i 
zie nie powzięto, projekty j( clnak, które ni&wąfpli 
wic zostaną zrealizowane, idą w kieirunlku: 1) u-- 
iworzemia przy tiniw. Jag. w roku 1923— 1924 ro-. 
,czn,egio studjum ivsoó)Jr/.iclcz.-o-elconiomi-cznygo na 
wzor istniejącej już szlroly r.auk politycznycir, 2) 
włączenia progTamu kursu kooipcratyw w  tok nUr 
uki studjum rolniczego dla ty cli - słuchaczów 4-go 
roku, którzy zechcieliby się specjalizować w  nam 
cc współdzielczo ekonomicznej. W  naj’ laszym ifO’ 
ku szkolnym, to jest 1922— 1923, kuss lr o c p e r a ^  
nie będ-zk- o twa rty, natomiasi prowadzone będą 
Larsa o średnim typie, traktujące ipoezciz-sgólha 
działy trytaszego kursu kooperatyw.

ECHO PO B ATU  D Z IE N N IK A R Z Y  SZW AJC a K  
SK IC II W  Z A K O PA N E M  Z Zakopanego piszą 
nam: Sanato-rjum imienia Dłuskich w  ZalcoipalmiU' 
przyjmioiwmlo u siebie w  poprzednią n.-dzaielf p-cd-- 
wie ozorkiem dzionnikarz.y szrwajcawlcich w  ic.rta
,t:

P

rzys-twie sekretarza naszego pcs-ck-dwa w  B em ie 
'i. Nunberga. Objaśnień s^cz-golow ych ud?’ la l 
kfcaiao naczelni: jwof. dT Gawuńsild, ońUz d r Żii*( 
fiński w raz z asystentam i drc-m R y g la n  i  drom 
Hellerom W rażenie Szw ajcarów  by Id w prost peto 
niosło; zakład  od chwili przejścia yv  nowo rę|e! 
(od i oku) odczyszczony i  odnoiwiony, a smizy-stiae 
dawno zajuicdbauin, w ynikłe przeważnie sututkiem 
wy-padków w-oj-jinnych, pousuiwane. T ą  czystością 
i zapmbiogliwością w  tym  kieninkr całego^ zarzą
du b yli m m  goście szwajcairscy z a o h iw ^ n . Prze 
m iły nastrój panował przoz k ilk a  godzin: ẑ  eim 
o,reic-zcz?li geście ten jn-ze-piękny z™ ąt yk 1 r.

tV ZA K O PA N E ól S PA D Ł ONEGDAJ ŚNL G 
w górach, jak  opowiadają osoby, które z Żako pa- 
nr ero w czcraj p rzyb yły  do K rakow a.

D L A  G ŁO D NYCH  W  ROSJI. W  gmachu gnu* 
ny izraeli-ckiej odbyło się one-gdaj pud .puzewodi 
nichwom prezYdc-nta Gminy )lxa R afała L r udaną 
zebranie obyw atelskie celem z mgamE-owania akcji 
dla głodnych żydów  w  Rosji. Rtrowodmuząąy; 
irazcdst-awił strasm e położenie, w  jakiem  żydzi ei^ 
znajdują w  Rosji, gdzie cierpią m jskrajiB-.jszą 
nędzę. N aoczni św iadkow ie stwiordzają, ze żyd-zf, 
w szczególności zaś dzieci, gin? z głodu i chorob 
zakaźny ih. Fo dyskmsji uch ratlono utwoiizyc ko* 
mitat dla zbierania składek, w  s k k d  k to r-go  
wchodzą w szyscy  członkow ie R ad y w yznaiuow ej, 
tudzież obyw atele do lom itotu  zaproazmu. J- 

.mwałono multo w yd ać odeizwę, tudzież odntasć się 
do gmin w yznaniow ych o zbieranie^ składek  n a cen 
cel. Krakow-ska Gmina wyzmunioY.z uełtwmuła. 

subwencję na ten cel w kw ocie 200.000 mkp.

T A JE M N IC Z Y  ZGON. W czoraj okoló_ gudainy, 
(fe przed południem zawiadom iono itolieję, ze w, 
domu pod 1. 17 przy ulicy Zyblikiow icra zaszedł 
tajem niczy w ypadek śmierci. Na miejsce w ypad
ku udul się bezzwłocznie kom isarz dyżurny i zgia- 
hrzl ram zw łoki Zd/.islawa Kom orowskiego, lat' 
40, Y.laśoiciela dreguerji przy u licy F loriańskiej, 
VV'Łtępne do-chodzenia w yka za ły , że K om orow ski 
dnia poi rzedniego o godzinie pól co tizec ie j po 
p-ohidniu przybył do domu i położył się spać W 
leźku, w swoim osobnym pokoju. Następnego dnia' 
rano służąca, chcąc obuuzić śpiącego, za u w a żj.a , 
że K om orow ski daje słabe zn aki ży-cia, o ozem za
wiadom iła żenię jego. Zawezwano więc pogotrawio 
ratunkowe, a pczybyły  lei.arz zastał już zi-aiąa 
zwłoki. W edług infonnacyj, otrzym anych z pogo- 
towiia, służąca jip. Kom orow skich, donosząc o za* 
ełabnięciu swego pana, zaznaczyło, że p r z y ię ł  cni 
poprzedniego dnia do domu w sranie nctiZ oźw ytaj 
przyczem  dodała, ze Komorowska ni«jeanokro1ni« 
odgrażał się, iż się otruje. Zwło-Ki przewieziono 
dc ’ zakładu inodycyiry sądo>wej, gdzi§ nijzcrórpwął 
dzoną zostanie sekcja. Kom isarz policjij Sz, 'po.fi
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prowadzi 'śledztwo celem wyjaśnienia przyczyny 
śmierci Kumoinwsikaego.

j> W Y W Ó Z  TYTO N IU  Z K R A K O W A . N a  dwor- 
*cu (kolejowym organa policji przytrzym ały Mendla 
Echle-ffla, la.t 38, z Sieniawy, w chwili, gdy  ten 
Hisilował wywieść z  Krakowa znaczną ilość tyto 
‘niu i papierosów Zakwestjomrowany towar oddana 
Myrekeji 'skarbowej.
b * F A Ł S Z Y W E  F U N T Y  S7TERLIN G I. Gnegtfaj 
rresztiowano Markusa Felca, la t 26, z  Sokala, 
ilaksa  Fuchsa. lat 26 ze Lw ow a i Abrah. Gold- 

'wassera, la t 3<J, z Radomia pod zarzutem puszcza
nia w  -c-bieg fak.zj wych funtów szterlingów. W  po 
biadaniu liiojakicgo Abrahama Genina -zakwoatjo 
nc-wano 15 takich falsyfikatów, które nabył on od 
•aresztowianych. Dalsze dochodzenia w  topu. 
i A R E S Z TO W A N IE  A W A N T U R N IK A . W  tra-Ii- 
ce przy ulicy św. Gertrudy aresztowała policja 
Markusa llolacndcra, ktt 26, z  Krakowa, który, 
gdy mu odmówiono sprzedania większej ilości 
wyrobów  tytoniowych, wywołał w ielką awanturę^ 
przyc-zem obraził słownie pełniącego tam służbę 
komisarza kontroli skarbowej. Awanturnika, któ
ry rzucił się nadto na posterunkowego, wezwane
go celem interwencji, odprow adzono z trudem do 
aresztów przy pomocy kilku żołnierzy policyj 
nych.

W ŁA M A N IE . Do zamkniętego mieszkania p. 
Franciszka Koehmana przy ulicy Batorego 1. 1? 
włamali się onegdaj w  nocy nierzr.ani sprawcy 
i  wynieśli z pokoju do ogrodu w ielki zamknięty 
kufer. Fo rozbiciu kufra złodzieje za.braii wielką 
ilość bielizny i nakryć, oraz zegar, oprawny w  żól 
ty  marmur. Wartość skradzionych rzeczy wynosi 
1 milj-on Mkp. Za sprawcami wszczęto poszuki
wania.

Z kraju i m śwista
W Y K O N A N IE  W Y R O K U  ŚMIERCI. W  ponie

działek rano wykonany został w  W arszawie w y 
rok śmierci przez rozstrzelaniu na Ludm iku Adam
czyku, szeregowcu 6 pułku, skaizanym przez do
raźny sąd wojskowy za to, że ścigany, jako dezer
ter, zastrzelił z karabinu dwóch posterunkowych: 
Winceuteiro Kotw icę i Mączyńekiego.

D E FR AU D AC JA  D W UM ILJO NO W A. Wt W ar
szawie' dopuścił się Honryk Braun, funfccjonatrjusz 
firmy ekspedycyjnej Brake-rhofs, L i wszyć i Ska, 
doiraudaicji na kwotę 2 miljonów, z którą um
knął podobno d i  Krakowa, zamiast opłacić clo 
za sprowadzone towary. Za Braunem wysłano do 
K rakow a IL I  gończy.

PO B YT  A K A D E M IK Ó W  W ILE Ń S K IC H  NA 
GÓRNYM  ŚLĄSKU  I  W  K R A K O W IE . W  nie
dzielnych uroczystościach w  Katowicach- brali 
-także udział studenci uniwersytetu wileńskiego, a 
towarzyszyli im pittedstawi-cieJe młodzieży Aka
dem ji sztuk pięknych i uniwersytetu Jagielloń
skiego, obok delegacji wairszawskich i  poznań
skich środowisk akademickich, 
i Licanio reprezentowani W jŁńianSe i Wflnśarfta 
witani byli serdecznie przecz ludność górnośląską. 
Akadem icy wBeńsey bawią obecnie w  naszcim 
mieście, a oprowadzaniem ich  po zabytkach Kra- 
kowa zajmuje się akademickie K o ło  historyków 
sztulki U. U. J. ws-póline z uczniami Akademii 
sztuk pięknych, gospodarzami wycieczki. W y- 
cieczka wileńska zabawi w  K rakow ie do końca 
•b. tygodnia, pocze-m wyjeżdża do Zakopanego, 
k BURZE I  G R AD Y . Fow oli zaczynają nadcho
dzić wiadome ści z prowincji o burzach i gradach, 
które nawiedziły liczno okolico kraju. I  tak p o 
wiat nowotarski ucierpiał ogromnie skutkiem 
graa obicia. Zbożo zostało wtłoczone w ziemię, 
kapusta uległa zupełnemu zniszczeniu.
~ Na Śląsku od Dziedzic do Piotrow ic wzdłuż 
foru kolejowego widnieją ślady zniszcaonia, zwłar 
syczą w  lasach.

Nad W iclkiem i Kończycami od strony Fryszta- 
tu przeleciała ogromna wichura, łamiąc drzewa 
i niszcząc plony. Najw ięcej ucierpiało ou równ-o- 
czesnogo gradu pogranicze Małych KoAcayc, tak 
1 zwane »budy« i  *uLou*. V  tym granicznym pa
rsie Eiem-niaki stłuczone j zamulone. Żyto, pszeni
ca ,’ - jęczmień w  50— 75 procent wymłóume, na 
owsie pozostała tylko plewa. Y? licznych wsiach 
Małopolski zachodniej powstały w  niedzielę po- 
7a Ty.

W IECE PRO TESTU JĄCE P. P. S. W E  LW O 
W IE . W  niedzielę przed południem odbyło się we 
Lw ow ie  ‘L ilka w ieców robotniczych, urządzonych 
przez. PPS  i  organizacje zawiodowe w  ^prawie c be 
cnej sytuacji w  Polsce. Na wiecach przoraiawian 
przybyli z W arszawy pogłowie. Na wszystkich 
zgromadzeniach protestowano przecLw rządowi 
t  ©akcyjnemu i przeciwpaństwowej robocie narc-

t dowo-detrac&ratyczpej, oświadczając się przeciw 
kandydaturze p. Korfautogto na premjera, I  wra
żono natomiast cześć i zaufanie Naczolnikowi 
państwa. »T« --bj

PROCES O KO NCRES BO LSZEW ICKI. —  Ze 
Lw ow a donoszą. Dochodzenia karne pizociw  li
cz cs ućkom kongresu bolszewickiego w  zabudowa
niach św. Jura zostało ukończone. Dotychczas 
•zwolniono w  toku śledzztwa trzy osoby. Pozostali 
tw lic-zbio 32 osób odpowia-dać będą przed sądem 
* przysięgłych. A k t oskarżenia, obejmic-wać będzie 
około 300 stron pisma i wkrótce zostanie dorę- 

' ezony oskarżonym. Rozprawa odbędzie się we 
wrześniu.

TA R N Ó W , 10 lipca. (W ice lokatorów. —  Komu
nizm. —  W ystęp Ady Sari. -—  „D jabiica“ j. W  os- 
rannich czasach odbył się u nas w  sali „Sokoła 1“ 

waoo lokatorów przy licznym udziale intereso
wanych. Zgromadzeni po licznych przemówie
niach, uchwalili bardzo ostro rezolucje przeciw 
zamierzonemu podwyższeniu czynszu od mieszkań 
i od lokali sklepowych. Po wiecu odbyło się w-atae 
zgromadzu-nie Towarzystwa lokatorów, na którem 
wy brano wydział.

Partja  komunistyczna u nas coraz bardziej się 
rusza. Mamy przed sobą dwie odezwy: jednę wy- 
nncTzuną przeciw Naczelnikowi państwa, jako ini
cjatorowi rzekomej w ojny przeciw bolszewikom, 
którzy —  jak  tw ieidzi odezwa —  vd wszelką cenę 
pragną pokoju. Ciekawą jest rzeczą-, że obok ata
ków na Naezelnma państwa istnieją również sro- 

>gie inwektywy przeciw narodowej demokracji, 
jktórą polski komunizm odsąuza od czci i wiary, 
(podając j » j  pokojowe zamierzenia w  poważne po- 
-dejnzonie. Druga komunistyczna odezwa ma na 
!celu wywołanie nastroju odpowiedniego za uwol
nieniom posła Dąbąla. N ie potn obuję dodawać, że 
argunmniy przetoczone w  rym kierunku nie w y 
trzymują żadnej k ry tyk i Odezwa kończy się o- 
ikrzykiom: „N ioch żyje poseł Dąbal“ , oraz spóźnio
ne żądanie pod adresem sądów polskich, że komu
nistycznego posła za wszelką cenę należy uwolnić.

Obie odezwy podpisane są pracz Kom itet cen
tralny, komunistycznej pa-rtji irobotniczej Polaki. 
C iekawe te odezwy w bardzo licznych egzempla
rzami bywają rozrzucane w  nasz eon mieście mię- 
ozy 12 la .1 w; nocy taną gdzie ^ b o jn ic y  zwy kli 
sńj g^omadriiSr * ■ _

0 W  s ili kasynowej odbył się staraniem ruchliwej 
firioy Soidona'występ słynnej koloraturowej śpie» 
w araki, A d y  Sari. Program ten sam, co w  Kra
kowie, uwalnia mnio od szczegółowej oc-eny; do
lać tylko mogę, że słynna śpiewaczka musiała 
rozentuzjazmowanej pu-UieiznośeL zaprodukować 
jeszcze pięć pieśni w  formie naddatków1. Sukces 
artystyczn;' wprost olbrzymi.

Staraniem' tej -sa-mej finrny Seidena -zjechał do 
naszego niiasla zespół Toa-t-ru W iolk iego Lw o 
wa i w sali „Sokota“ dał rozgłośną SE-tukę Sohon- 
herza p. t. „DjabUca;i. Pp--- Justian Ba-rwiiis-ka i 
Szkudwbłfl, wyistcpujący w  traecli głównych r-o- 
lach, grali wprest keaieertowo —  to też gromkie 
okla-ski zebranej publiczności by ły  zashiżoną za
płatą za - dobrą grę i wysiłek prawdziwie artys
tyczny.

D RŻEM YsL, IG lipca. (Z Rady miejskiej. »— Z 
sali sądowej. —  Now y tygodnik).

Na oota-tnicm posiedzeniu uchwaliła Rr.da m iej
ska budżet na rok 1922.: Budżet opracowany przez 
kcmi-cję z końcom roku 1921 przewidywał w  przy- 
chodajch 58 n.iljonów. wydatki w grudniu z. r. 
obliczono na 114 milionów, zaś w  lipeu b. r. na 
207 miljonów. Obecnie jest niedobór w  kwocie 
69 miljkhow.

Przed trybunałom sądu przysięgłych odpowia
dał onog-la-j Michał Pinezuk za-zbrotLnię za,kłócenia 
r-pokoju publicznego. Z p-oezątkiom roku 1921 
przyjął Magistral osk. Michała Pinc-zuka, em. ko
lejarza, do shuby w  charakterze strażnika do po
boru opłat gminnych i nmiościł go w  budce orzy 
ul. Mickiewicza. Ponieważ na śoia-na-ch toj budki 
stale rozloprano egzemplarze czasopisma „Straż- 
r ica“  przeto żołnierze z pobliskich koszar groma
dzili się okrio tej budki i odczytywali wiadomo
ści. Dnia 23 kwietnia, gdy żołnietze podczas czy
tania „St-rażniry‘ wyrażali swoje z,yd.cwolerJe z 
piwnej wiadomości, osk. Pinezuk w  sposób złośli
w y i cbelżyww wyrażał się o stosumkac-h w  armji
1 paustwie, o czerń -ż-olmerzo donieśli whadzoni.

Po przeprowadzonej rozprawie sędziowie przy
sięgli zapiEUczyli główne pytanie w  kierunku zbro
dni zakłócenia spokoju publicanego, a trybunał 
o?k. Pinczućha uwolnił. Rozprawie przewodniczył 
r. s. o. Sachanek, osk. prok. Prochaska, bronit dr 
D. Landa-u.

Dnia G )mti. ukazał się pierwszy numer tygodnika 
„Prometeusz-'. Jak wynika z artykułu wstępnego 
ma to być organ „wolnej m łodzieży11. Jaiki właś
ciwie jest program wydawnictwa, trudnio odga
dnąć. W  każdym razie śwladc-zy to o ni-chliwości 
młodzieży, jeśli w dzisiejszych trudnych warun
kach wydaje pismo tygodniowe.

ZW RO T M IEN IA  PO LSKIEGO Z NIEM IEC. —  
Rewindykacja maszyn i la-bo-ru kolejowego, wry- 
wie-ziiionego przez Niomców podczas okupacji,, po
stępuje naprzód. Niemcy ma,ją zwrócić około 3.0GC 
ton maszyn wartości o-kcło 9 miljicnów franków 
w złocie, oraz 2 tys. wwgonów i 8 lokomotyw. 
Lokomoty-.yy i 1000 wagonów już otrzymaliśmy, 
osffltę wagonów otrzymamy w sierpniu. YV chw-ili 

obecnej prowadzone są rokowania co do ryczałtu 
marzyn i kabli, jaki mają N iem cy -zwrócić, ziamiast 
wywiezionych. Ułatwiłoby to i  przyspieszyło

S O W A  R f i f O f M A—‘rt-L- • -— u--^TTiiŁgr-
'S r  161

za-

końcEcn:o rozrachunków.

ZE SPORTU. Niedzielne zawody footbalowe 
między diaiżynami rtrza-nnA (Lw ów ) a » 1l'7iisłą« 
zakońc-7-yly «ię w jm kicm  w  stosunku 3:4 (1:1) na 
korzyść 5-W isły*. —  Zawody footbalowe o rni- 
stizo-st-wo klasy B m iędzy sHakoabw (Bielsko) 
: Crac>ovia U * zakończyły się zwycięstwem »C/ra- 
ccvii H « w  stosunku 2.3 (0 2 .

D ALSZE  C E G IE ŁK I W A W E L S K IE  ufundowa
li: 3038 Funkcjonn-rj-ime dyrekcji policji w K ra
kowie 15 sierpnia 1921 r.; 3039 Imienia komisaraa 
Czesława Lipskiego, komendanta poł-icji państwo
wej pc-w. słuckiogo; 3040 Dr A lo jzy  i Marja Ma- 
Showscy z Chrzanowa; 3041 Młodzież państw, 
piepara-ndy nauczyc. v/ Oltu-raewie 1922 roku, 
3042— 30-46 (5 cogiełek) Pracownicy centralnego 
ToWarzye‘ wa rolniczego w  Warszawie; 3047 Ma- 
lyida Bagińska i Jan K ryck j w  Warszawie; 3G48 
W  mięci Jana W ładysława Fischera^ dzieci, wpła
cają^ po 30.000 Mkp. z a cegiełkę. Poza tem Cen
trala Tciwarzystiwa rolniczego w  W arszawie zło
żyła na odbudowę Zaniku 25.000 Mkp., pp. W ie
czorkowska i Bumat-owiozówna 1.900 Mkp., ou-ajz 
Matylda Bagtńaka z Janem Kryekim .

PROGNOZA N A  ŚRODĘ: Pogoda zmienna, lek 
kie oacicpłcnie, słabnące w iatry póhiiocmo-zacb-o 
duie i zachodnie.

T E A T R Y  K R A K O W S K IE ?
Z T E A T R U  J. SŁO W ACKIEG O . Sezon drama

tyczny w  teatrze J. Słowackiego końc-zy się w  nie 
dzielę 23 bm. :

Pogodna komedja- 31. F ijałkowskiego »Drugi 
mąż* grana będzie dziś i w  niedzielę. Bo skończe
niu sezonu cały zespól wykonawców krakowskich 
grać będzie tę miłą ko-modję u kilku miastach 
Małopolski i miejscowościach kąpielowych.

Jeszcze przed zamknięciem sezonu ukaże się 
nadzwyczaj ciekawa premjora, jako di ugi w ie
czór eksperymentalny z cyklu »N ow y  Iramat*. 
Będzie to rtrugedja sferj'tzna« St. J- W itk iew i
cza * Kurka wic-d-na«, która, twórczość dramaty
czna znanego teoretyka »czystej formy*, w no- 
wem przedstawia świetle. W" piątek wieczorem 
teatr nic gra, nfitomia&t odbędzio się wiecBór ta
neczny znanej tancerki wiedeńskiej Gertrudy Bai'- 
1‘ison wraz z uczenica-mL Bilety do nabycia w

kcis1 g. *
Z T E A T R U  >B A O A TE LA c. Brisiąi, w e środę, 

premiera głośnej sztuki G. Zapolskiej w  trzech 
aktach pod tytułem: ^C-arewicz*. PiOiwszorzędna 
ś bsadę toj sztuki tworzą PP-" W ęgierko, Malicka, 
lratschka, Łętowski, Kliś^cw^ki, Zelewsld, W y 
socki, Stod-oLki i inni. Iieżyserję prowadzi p. . t- 
gierko. —  sCareuncz* otrzyma nową oprawę sce- 
niceiną, ora® hLstoiyc-znc kosijiuny. K-asa teatru 
u «poczę ła  już sprzedaż biletów na dnie nafetę-pne.

r ----------   —
■ R E P E R T U A R Y  i 

sEATfł IM, SŁOWACKIEGO.*

Środa, 19 hm: tDnigi mąż*. -•--'tac 
Czwartek- 26 linca- (nowość) xFurka wodna*, dra- 

Biiaf S, S t J. Witldc-ricza.
Piątek, 21 lipca: >Kurka wodna*.

IEATR »BAUATLLA«:
Środa, 19 ilpca: *Carewicz« ępremjeraJ.
Czwartek. 29 lipca; *Cai3wicz*. 1 '
Piątek, 2i lipca: ^-Carewicz*.

*—— - - -

Prof. Dr Korci rński stw irrtół po ŁUni^zuwn abaSanin, 
“ łwH-riferS nV l I  Ar iat1,ęvujft ćiogL6 cboe w ud? niMeie  tabletki

raku ^Fncyafy'', „Prasa JoaeD 1 t, d. IM rnbraia 
w aptekaob, składach aptecznych i drogntsrjach. 3d66

Prsy  srat4i I |

W arszaw a , 18 lipca. (P A T ).  N a  dzls iopzem  
poisiedzieithi Sąjlmu praystą.pSdno- do dalszoj dy- 
islaisji nad ord.yna' 'ja  wybl-oirczą doi Sejmu i se
natu.

Los. B a g ife k l (W yzw o lon io ) je^t zdhniie, żo 
wąitfpliwiośoi wąrsunjętei p -zez n iek tóro  k luby

: - Wł" OT* -■£*)
N ie  je s t tioi n iozem  ifnlupm, ja k  chucią p rzew le 
kan ia  K^yjborów. Mowma '.przeciwko tentu w n io
skow i w yp ow iad a  się kategciryczade.

Wheeinaiwzaick M<iilaiczawski oznajmiać żo 
w p łyn ą ł w-nóosek posła Suligojwskiego o( odeisla,- 
n ift u staw y q  ordy|nia|eji wyboirezoj do  ko|nn*ji 
konstytucyjn iej z term inem  ^cdm iodnjow-ym .

Pos. Rataj sp rzeciw ia  śiię stafnówezoi w iiio- 
skótwi o  odepłanio u stdw y te j d o  kom isji1, przed

-S .

m e sią. isitotnemi. Isto tną  natom iast jes t obawa g łosow an iem  iwi Dtzrtdem czj^auiu, gdyż odw le- 
tych  kluków przed wybo>am i. W ed la  pog lądów  cze to  sprawę o rdynacji na cz^uS n iepgTariczo- 
mojwlcy w  'O-rdynacji w ątp liw ość może budzić li- n y  —  ustamictwiteai-ie zaś eieidaniodniowt-g-o term i- 
sla  państwowa luchoiua, ala niiebezpiielezeństwo nu j-est filteją.
toi josit m sisjsse, niż sam fakt przewleczenia j Pos. ks. Ln los faw sk l w yjaśn ia , że klub jeg-o 
w yborów . Zachodzi cibawal, żo łistai państw ow a pop iera wmiesak nie. dla odwleczenia- wyborów :

" '  '  •> .
Transakcja CoO—  650*—

Ha rv.lt. Sp. akc. >Impex« '  227—  275‘—<
^PLrm a* (mag. B. Jawornicki) " 3S0j ‘—  ^ “P1—
>Pońki Glob* 1 t —  g p 1-^
Żegluga Polska 27o1— .LJ1—
Zieleniewski 4‘ 00‘—  4ĆóOl--r

Transakcja 47o0‘—
W "rsz. Ska akc. bud parów. t?i&— 1 SÓD1—
Cegielski ,fabr. masz. Poznań 18501—  19D0‘—i
1 bet ega* Tow. pot. fabr. hutv żel. 28. j"< f~  SląibO1— 
łTrzeL.nia* fabr. masz. i narz, roi. 1C50- D501- -  

Transakcja

będzie mfo-ja- p rzew agę  naid o k ręga m i Zdaniem  
iiiow*cy niajlopiszą j-eist stała Usta państwowa i 
dlai -tego picpiora popraw kę Po lsk ie j P artji So- 
ejalistycziń -j, ^ k k o jw le k  liczbę 430 m andatów  
u w aża  za zb y t wy górow apą . Go się t y tz y  og ra 
n iczen ia lis ty  pańgtwojwej, to p ew n y 'h  ogran i
czeń żądać n a leży  ze  w zg lędu  naJ interes pań- 
stroa. Chodzi ty ik o  o  to, ja k  dh-leko się p om 
nąc. W iększość chce tą d rogą  w prow adzić  rze
c z y  dotkliwe- d la  Arielu stronn ictw  i d la  mniej-
szości narodow ych . M y  w-alc-zrmv o  zm niejszę 

z - “ "

a le  dlai dobrał sam ej sp raw y i je j załatw ien ia.
Pos. Grzęazifclski dow odzi, ż-e z artyku łu  38 

regulam inu w yn ika , iż szczegó łow e popraw k i w  
trzed e in  czytan iu  "n ie są dopusziczalne, a  zaltem 
dyiskurjai jes t zbędna. Jako sprawpzdaArea m ów 
ca Avnusi o odrzucen ie en M oc wszystkScli po- 
p raw ek , zgłoiszonyeh av trzeciem  czyta,mu.

W  im iennem głosowauiu w n iosek  posła. Su-
lig ow sk iego  o  odesłanie o-rdynacji w yborcze j d e  . 
kom isji wr term in ie s iedm iodh low ym  przeszedł 
181 glosami przeciwko 140. ^

me- .cgranic-zeń niie z p ow od ów  party jnych  ale 
w  celu  przyśpieszen ia term inu w yborów . Co się ' w yzn acza ją c  następnie na 'wtorek p rzyszłego  ty -  '.^R1'k' niemiwitóe

Zakłady amunicyjne MtocL-k*
-yAutomotor* fanryba samochodów 
Fabr. Portland-Comcntu Szczakowa 
»Górka* fabryka cemc-mu 
Bicrszańskie zakłady górnicze 
'Tepege* Tow. dla przeds. gorn.
Polska Naita
łP.ezet* Fowsz. zakłady bud.
Fabr. przetw. tłuszcz, w  Trzebini 
j-Erakus* zjed fabr. przetw. wysk.
Fabr. i raf. cukru w  Chodorcwie

Transakcja 
Ska akc. elektr. okr. w Sierszy

Waluty j de-Mzy: rt;
Kup. sprz. cieki:

Dolary St. Zj. 555C1—  570G1—  55501—  5700‘-^
Tra*i#akcja 5630*—

4401— 46t:‘—  445‘— 465
420‘— 440‘— 420*-— 44Q‘—

Franki szwajcarskie

i m i—  I650‘— 
725‘—  825‘— 

1000*—  I2u0‘— 
HriłjO1— i S-A00— 

57501— 59001— 
570O1—  6000“—- 
40CÓ— 51001— 
18PJ1—  195Qj— 
11X10—  1 09'—  
29001—  3100‘—
Z?()(i‘—  2i'O0‘—
3700—  3800‘— 

37501—- 
120G1—  14O01—

„   1100'—  1150'—  liCO1—  1150'—-
W icem arsza łek  Osileicki z im knu l posTedzem c, Kmty sztcrl. 24800 — 25300*— 24800 — 2530'—

 .................................  12-25 12*75 12*25 12*75
Kor. audir. — -16 — ‘20 — ‘15 50 — ‘16*73

124*— 128*—  125*—  128-t
4*25 4*75 4*25 4*75

3ek kom.prour,i30Avy ^^zw o leań a  o dodanie 16 j dziarlAjfu- umk-śeić 
mandatów dla kresóv/. Obcenis pratyica wy?u-! sitów, 
wa Avniicsek o odoslanie ordynacji do komisji, i

S f t a r a s i ^ i ^ s a  
i  I  i  I  -I

W arszawa, 1S lip ca  (T d .  w ł.) P o  całodzien-|
nye-h obradach poir .......................
w ych  i praiwieoAA 
w i e c z orn^ic h AA_sp ó 1
na k lórem  p. K o ifa m ty  zapOg.mł -obeenyleh z chodzi 
1 stą sfarmoAnaniąg-o przez siebie gabinetu. L i- Avobec 
sta ta  przedstawia- s ię  następująco: , rządu

f i ! #

- . . i -- W ARSZAW SKA. (18 hpen). Sfiljonówka.
expOSfc p rezyden ta  m iii!- .rans. 1475. 4 i pół proc. Tow. Kred. ziem. za 100 Tl

K i -traas.- 213.50, .spr: cd.Lż 215. kupno 210; 4 i pół proc 
Tow. ki od. ziem. za 100 marak trans. 55.50, sprzedaż 
— — : 5 proc. m. Warszawy trans. 215, sprzedaż 218, 
kupne 213.

Akcje; Bonk ipanćHony 5550; Banie dla handlu 
i przemysłu w IV; rszawie 6200: Bank kredytowy w 
WarszaAvie_350(-, 3600; Kijowski i Szolce 1050; Kii 
lej 8oO. 8S5; Warszawskie TcwarzyRtwo fabr. c-ukri. 
4085G. 46600; Drzewne przemvsł i handel 1575; War- 
szawskie Tow. kopahi. i zakł. hutn. 7600; LPpop

K lu b  P ra cy  K on sty tu cy jn e j n iezw łoczn ie  po'l ,-iS JJtó5 ^ ' ll 'vieJeii Hans. u.19, 0.75, sprae-
, . i  . . • ■ - UaZ U.żiU, £U|;I10 a’ , l j . l y .  ^

aw-ehtuainem yytiAX)rzen;ii notFej sytuaicj:, do- 
iGży ivsz&!klch starań, aby nowy rząd został

C Z Y  N A C Z E L N IK  P A Ń S T W A  P O D P IS Z E  
L IS T Ę  G A B IN E 1 U  K O R F A N T E G O .

W arszavra, 18 lipca (T e l. ayi.) Koraspcaident | nań czekają . 
AA'a ?z doAYiadifje- się  ̂ kó l. zb liżonych  do K lubu 
P ra cy  K on stytu cy jn e j, następu jących •wyjaś
nień cio do  obecnej sytuacji:

ja k  na jszybc ie j s form ow any. N a le ż y  perzypmz-
CZARNA GIELPA W  WARSZAWIE. Z Warszawy 

telefonują lrar... Na czarnej giełdzie tendencja nieco
Ti-)/af)nlnlei7fi \ Ał A-n-on ft rl a! n v«t . .. _ 1  1’. 4cz-ać, że z te j c iężk ie j próbw AAyix>-śniei rzad  s'l- j-ffi,",cniejsza. Notowano dolary 5375 Mkp., marki nfe-1

ny i zdcJny Jo in e łn W ia , tw h  zadań V+A«> micckie 12-7? MkP-’ k0r0I,7  czeJdc 132 Mkp.; koro-’ ,1 no -p e im a m a  tĄ,cH Z.ucan, n .to r e jn> ai,strjaokie • .26, franki francuskie 460 Mkp.. ftm-
J ty szierbr.gi 24500 Mkp.. 100 ruWi zł. 2GGJO0 Ukft.
11̂  CZARNA GIEŁDA WE LWOWIE. Ze Lwowr ,c!e-

fonują nam: Na ezarnei giełdzie tendencja chwiejna.
Notowano dolary 3-i00— g50O, marki m en  12— 12 .1Ó,
korony czeskie 120— 126. .ramci francuskie 450- -460,
franki szwajcarskie 590— 520 Mkp. _ (

O G R A N IC Ę  P O L S K G -R C S Y J S K Ą .

W a rs z? w i, 18 ijp ca  (P A T ).  M inister sprąw 

zagraaiicz-riych -wyatosiowkł do  rządu sow ieck ić- 

g o  notę, żąda jącą  'usunięcia, pirzes-zkód i  nfepror 

widłowic-śc-i, u trudniający eh m ieszanej kom isji 
gran i~znej ry eM e  zakończenie prac.

POMYŚLNY ZWROT W  NIEMCZECH.
Berlin, 18 lipca (PAT). Według ctomesioń 

dzlonnilców przosiłcoue politjrazne tru-ujące w 
Niemcz,ech od dnia zamondowanila Raihenaua 
ziostalo -ulc-zoraj złagodzone, rteiłchatag w  cią
gu dnia dzisiejszego uchwali ustawę w  sprawi© 
ochrony republiki większością dwóch trzecich, 
poczem rozpocznie feayo. Dzięki tomu itruknięźo 
grożącego rozwiązania Reichstagu. Nai ko- 
rzysl.,8 rozwiązanie! ppzesiłenla w tym duchu 
wpłynęła decyduiąc-o po-wraięt-a na ryc-zorajszem 
P'Ois(iedz.eiiRu uchwała nieaamirłych goegalistów 
w myśl kłtóroj nietz'r.|wSśi0 Sołejailiści głesować 
będą ma- dzi&iejszlem ptesedzenilu Rofchstagu za 
przyjęciem ustawy w sprawi*? ochrony repu
bliki w jej piterwornem brzmieniu. R&wntocze- 
śnie, jak donoszą dzieirmki, positainowiia -part,ja 
n.L-eza,wisłych socjahptów udzielić partji socja-1- 
nc-dcmokratycznej w  najęliż-zym czaisic odpo- 
wmdz-i co dlo pryponiowanńgio peyez partję so- 
ejdńo-daniiółrrs-tyckną zlania- się frabeji niezaj- 
wisłych socpdistó-w z frakcją socjalnodcnro- 
kratyczJią Reichstagu. Według ćłemicskń dzien- 
ników prawico wy c-h kompromis piomiędzy nie
zawisłymi ejocja-iistsmi a_ socjał-dem-ckratami 
do5zeiuł djo skutldu pod wfeżfenióni zapowiedzi 
slworacinilaj whpółinego frontu partyj mioi>zczań- 
skich.

S A M O B Ó JS TW O  M O RD ERC Ó W  R  A T H E N A U A

Halie, 18 lipca! (PAT). Biuro Wolffa. Mordercy 
Kaithejraua zOBtali wczoraj wyśledzeni przez u- 
rzędników kiyminainiyich w  Halle. Mordercy u- 
kiywaii się na zSimk.ii Saaieck w  pobliżu miej
scowości kąpielowej Cosen. Obaj mordercy wi- 
dząe, że nie zdołają się uratować uciaczką, 
odebrali sobie życie wystrzałem z rewolweru.

A M E R Y K A N IN  O K O N F E R E N C J I W  H A D Z E .

L ea fle łd , 18 lipca  (P A T ).  Znany now ojorsk i 
bank ier O tto  Pahm  p rzyb y ł d z iś  do Londynu . 
W  w yw ia d z ie  ośw iadczy ł cp , żo  konferencjai w  
Haldze posiada przymajnamej tę  dobrą  stronę, 
iż o c zyśc i a tm o irerę  i dop row adzi d o  znaczne
go  zfeliżenfe się poglądów  o ra z  p o lityk i A n g lji, 
F ran co  j  S tanów  Z jedn oczon yca  w  sprawach 
rosyjsk ich . N a  tłem polu p raw a ekonom iczne 
dokonają  sy, ego. N a  śisjńfS zaś —  zdajniom Pah- 
m ą —  e m o p e jjc y  mężolwi? sltanu pow inn i za
jąć się ja k  najp iln ie j i  n a jgo r liw io j zagadn ie
niem  Europy środkow ej.

LITW INOW  ZA DALSZYM CIĄGIEM KON
FERENCJI W  HADZE.

H**g3, 18 lipca (P A T ).  L itw in o w  w ystosow a ł 
do przswbdim czącegb kom isji n lerosy jsk ie j p i
smo, pćopcnując od b yc ie  wjspólnlej kon feren c ji 
pa^ewiodmczących trzech rderosyjsk ich  podko- 
misę j  z  członkam i robyjskroj d e legac ji, celem  
p e io z iu c ien la  się w  spraw ie zasad kon tynuow a
n ia k o n fe ren c ji

u z i a i  e k o n o m i c z n y

*  T A R G I W S C H O D N IE  A  Z A G R A N IC A
Zai-ntteresow-anle zag ran icy  T a rgam i YFMłchted- 
nścrni w o  L w o w ie  wzrasłot w  ostatnich dniach 
bardzo znacznie. Z*jBt<aną w zn iesione specja lne 
pa^rilony dłas wwrtatwlców belg-jjskich i  francu
skich. p o za^s tn ie jąoym  już od roku  zeszłego  
pawil-ornem Oz-ochosło-wacji, K o n ta k t z  Targam i j 
W schodm em i n aw iąza ły  ta rg i 1-ugcŁmiskie i m e - i 
d jolańslde. • I

• T R A K T A T  H A N D L O W Y  PO LS K O -1  
S Z W A J C A R S K I. "Według w yjaśn ień , udzielo
nych p rzez pojjBa; szw n jcam kiego lYSpóipraco* 
w n ikow i waiszarYisklegc »K iu -jera  P o lsk ie g o «, 
św ieżo  podpisany traktait handlow 5r pclsko- 
szwajcar-sk’ zapew n ia obu krajom  w zajem nie 
klauzulę n a jw iększego  u p rzyw ile jcw an ia  i  z Le
ga w y p ływ a ją  już k o rzyśc i szczegó lne, k tórych  
nie w y lirza n b  W  bardzo zw ięz łym  trak tacie ; 
b rak rn ram  też  w szelk ich  spfe-cja-łn-yeh z a s t e >  
żeń, iakSei apotykam*y w  trak tac ie  p|ołsko-fran- 
cuskim.

S iiw ajca ija  chętn ie im portow ałaby z P o ls ld  
praełdlew^zpstkiem p rodu k ty  ro ln icze, ja ja  -j 
ziomniakii., daf.ej naftę, o le je  mimeirałne, smary,, 
benząmę i  ticrponitynę. Nióaoigodn.o.ść komunikat- 
•cji i dalc-ka paraesLzeń kw npłiku ją , p rzyna jm n iej 
na razie, spraw ę sprcwwidzaaia- z P o lsk i w ęg la , 
d rzew a  i  soli.

Szwajeair.śa może oferowia-ć dó Po ls ld : ha fty , 
klcbcnkil, w y ro b y  zcg-am icze , czekoladę, m ącz
k ę  m leczną i  m aszyny, przewyższa-jąice pod 
wraględem jak ośc i m ety łk o  w y ro b y  n iem ieckie, 
-od k tórych  też są diiaegzSa le c z  naw et produ
k t y  angisjlskao j frasreuekio. M nóstw o olbrzym ich 
fa łu yk , znajdu jących  się d oko ła  wodospadu 
N laga iry w  K a n a d z ią  u żyw a  ni-omai w y łączn ie  
s.ły  masz^m szw ajcarsk ich  z Zurychu. 1*0. też 
pjosic/łst-wo szw ajcarsk ie  zw raca  na to uw agę 
przomysłc-wców: i, pu'odncentów ro lnych  w  P o l
sce, b o  choć am ortyzacja; dirog-ilej m aszyny jest 
dłuższą, to  jedn ak  d z ięk i sw ej doskonałości 
pom iększoi zy sk i i  dlaitego jes t św ietną loka tą  
kafribalu. , j 5ł

Oo do innych  toy-arów  szwaijatu^klieh. nie 
m ogą  one, narazfo, U czyć  nai szerszy zb y t w  Pol- 
slce, gd y ż  uznano jo  za  pTOedmfoty zbjrtku, ob 
ło żon o  cłem  i pcdntjlćiittm, a. stosuanek w a lu t obu 
k ra jó w  n ie  sprzyjał rów n ież osżywiieiiiu ruchu 
handłow-'ego w  te j dziedzin ie.

•,ia m1 >TOf“OflW,. BK3

:'tj'-Ą- Odpowiedzialny redaktor:

M I C H A Ł  K O N O P I Ń S K I

I ^ ą d e s f a n e .
Artyku ły w  tym  dzfale n!e pochodzą od Redakcji,

rAggra agsga.,rCT..ła

Bł. p.

dyrektor oddziału krakaw skiego  P ierw 
szego Powszechnego T ow arzystw a Ubez

pieczeń od w ypadkśw  i s z k ó ł

zmarł dnia 17 lipca 1922 reku, 
o godz. 4-tej nad ranem w 57 

roku życia w Tarnowie. 
Odprowadzenie zwłok do gro
bowca rodzinnego oabyiO się 
dnia 18 bpea b. r. w Tarnowie 

8654 R o d z i m i .

Wiadomości Giełdowe
Z GIEŁDY KRAKOWSKIEJ. TJsnosohienie dla ob

cych walut i dcviz Jość liłejednolite. W  obrotach 
przekazowych waluty yjskocenr.e słabsze, dolary 
mocniejsze o 50 punktów ,franki szwajcarsłde sza
cowano niżej o 50 punktów reszta bez zmiany.

Na rynku <*kcyj przemysłowych i .handlowych zâ  
stój wzmógł się jeszcze. Zaledwie cztery gatunki by
ły przedmiotem kilku transakcyj, po kursie utrzy
manym lub słabszym. Akcje bankowe bez ruchu, z pa
pierów procentowych kupowano tylko MiłjonÓT*kę 
po 1350. , .7 ^

C edu ła  ku rsow a  g i e ł d y  k r a k o w s k i e j
z dnia 18 lipca 1922,

Połrki Bank Pirmmysłcwy 
Bank Hipoteczny ^
Bank MałogoTski 
7 i emski Bank Kredytowy 
I iwsz. Bank Kredytowy j 
Akc*. Bank Z” lazkowy 
Bank Komercjalnj 
Bank ziem. dla Yrcców Łańcut 
Bank Kredytowy w  Warszawie 
Bank Związku spółek zarobk.
Polskie Tow. handlowe

ofiar 
60* f—
760*-^ 
o5U‘—  
6 X)‘—  
350*— 
65U‘—

2ad. 
70ft— 
% i'ż - 
723 — 
650‘—
acJ* 
700*—

490*—  450*—  
600*—  700* 

8000*= 32C 0* 
2100*— 2tó0‘— 
625*—  6T5*

3604 1 7

i_ ^ < s la !l I s c s e I s « « -

d o  Y o ń js  s ls r r .D la  K  r .
ir*- " i

iosta|o saLiłSalątpiSi 247512 
—  -   —    ——----------------- ——

iSlasfe, usriy, ra ty  Z2 złoi? ! srgfii
3640 1% jkapuje sprzedaje

hi l  o u fa h k  

dawr.iej K h E N G E L

m u %  ulica Grodzltfl L. 29.

Firma M.
w  K r a k o w i e ,  K .v n e k  g l .  1 5 .  

ra3gasjfs- now eici dąęąsbisa a
zawiadamia swoją kltjentełę, że ma0azyu będzie IS* 
a k a l ąty od  2 '/Ł. fa . d a  i  5 oier^ śua t  r . z powodu

ustawowego urlopo wania ^wrsoi-alc. ^ * 9 -
Fp-asza rie klijen+elę o  w y k * ^ * n  aneatko* -C y h o  

.s w a .s i if  do 95 b m. *- J-ą, 3665 1
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Warszawska Spółka akcyjna budowy parowozów została założoną alitom notarialnym w dniu 20 maja 19"0 r., zarejestrowana 
sado-mie dnia 8 czerwca 1920 r., na mooy statutu, zatwier'soaego dni- 31 marca 1 10 r. i :'6 Kwtetuia 18SJ r.

Prz-dmiołaji działań Spółki jest budowa i naprawa parowozów, oraz prowadzeń e zakłądów mechanicznych z prawom działania 
zarówno w obrąb’6 państwa polskiego, jazoteż ztgranicą.

t^apitał akayjtty wynosił pnrwotaie 10 m:łj nów marek (I. eniiia), podz:sionych na PO.000 sztak akcyj po mk,-. 600 za sztukę. 
Na zasadtia uchwały Walnego Zgromadzenia akojonarj uszów z dnia 19-go czerwca 1920 r.. kapitał akcyjny Soółki powiększonym został 
io  m.-p. 50,00u.uu0.

Na zasadzie uchwały Walnego Zgromad*euia_akcjonarjas; [ów z dni i lfi grudnia 1920 r., kapitał akcyjny Spółki powiększonym 
austal do mkp. 150 ftOO.OOO. I. i II emisję wpłacono do nia 2o mifca *921 r. przed upływem I. ioka sprawozdawnr.ewo, przyozem taka jita ł
Zapasowy wpłacop ’ j f  ' ' —
inartk, na ki?
N. N. akuyj: I.
Władzami ,’ki
óSa,ząd zwołuje n.v ■».*. -> r -----------------  - ̂  ^  —  r - . — -  ------— r<—  ..
wydatków i planu djjałań na iok następsy. tudzież d'a wyborz ozloiJftó% Earżą^h‘IT b ii iś j i  rewizyjnej.

Zgromadzenie Nadzwyczajne kirzaj. ęgrejtup alko wedle i -izago iznaty*, lub na żądanie akcjonarjuszów, reprezentujących
łącznie nie mniej, niż 'f.l0 część kapitału zakładowego, ,ab też n i żądanie,koMsjf rew zyfhej.

akcyonarjusz ma prawo ybobiście Iny pjae* rweg^jJ^aemocsika brać ueriał w Walnem Zgromadzeniu Pełnomocnikiem 
•może być tylko atoąenutjuszt jedna osoba nie mami mieć ©ięeej, jak J.w.» pełnego: Steeewnie do postaeewieu § 21 era «ta  Spółki
Każde 10 itey j daje prawo do jednigo głosi, j idnak jeden akojtsarjyisz nie może ńa mt \v własnych atcyj mieć ńęcej gtnsow nad tę 
iilość, do jakiej upr-waia Dosiadani) 10-tej części kapii tłu zakiżdowbgo. Ąkc'jońirjus;e, posiadający m^yrj, niż 10 gł»śó/z, rąo/ą hjczyć swe 
akcje, wydając ogólne pełnomeonictwo, w ceiu otrzymaaia prawa do jednego lub więcej głosów, lecz w graaicach, wyżej wet _za<aych.

Spcaób wyko tywenia prawj głosowania: potrzebna obecność arcjonarjaszów do powzięcia praw): nocnych uchwał; zakres dzia 
łania Walnego Zgromalzsuia i t, d. określają s ;czegółowo §§ od 17 do 3-1 statutu. Sposób nabywania akcyj zw tił ok,eślonym przez § 11

Sposób wyso lyw^nia prawj głosowania: potrzebna oboeaość aicjonarjaszów do powii 
go Zgromalzeuia i t, d. określają s ;czegółowo §§ od 17 do 3-1 statutu. Sposób nabywi

B i l a n s  vxr d n i u  S O - a o  c z o - p w s a  U3221

statutu, który brzmi: „Pierwszeństwo "o nabywania akcyj nowych eroisyj przysługuje przcdewszystldem właścicielom akcyj emisyj poprzed
nich, w stos uliku do ilofci posiadanych już akcyj, o ilo Walne Zgrotaadzer ie nie postanowi inaczej". ,

Joieli właśo cielo pesiadanyca już „kcyj poprz?iaich “-risyj nia rozbiorą poraięśzy sohte całkewicio akcyj nowej emisji, tł 
zoiostałą część s u f z s i ę  w sposób uchwSćen" poprzednio przez W al- e Zgroa-idzonio akcjoacrjustów.

Wszystkie obwieszczenia Spółki Dędą ogłaszane w gazecie urzędowej, t. j. w „M.mitorzo Polskim", or-z w jednym z pism 
codzieanych, w to fig  wyboru WałaofO ZęrbmulzfiMa iśejoaa.rjusców. Z czystego roszsego zysku, jaki pozostaje po potrąceń,u wszyąfijcl;
wyaatKAw 1 ^rat,"J«trąoa się eżttajmai s* 5% na >cap::tał aapKowy i i  wotę pkradloną . . . .  1 ~  Ł  1 "
i nieruchomego majątku Spółki. Pozc .W ą podałem sum 
Zarzadu i sam-- , uchwatoabj prscz lb'ain i Z jronaSiwITT 1 „• rr5L:.„_*-< ■ _I.

ą przez Walne Zgromadzenie na amortyzację ruchomego 
ę, p> potrącaniu z n:»J n e wyżej, niż 20% na dodatkowe wynagrodzenie dla cz.onkóW 

n t rzaw "łącowników, prztenacza się na dywidendę.
W tilfe Żj^rotaK^io akćiobarjd§ż'4V i  dhia (> pat«£i9«Diky 1921 r. wybrało na członków Zarządn nastęzująoe osoby: Dr Srneet 

Adam. Dr Hahryi. Aaćhstnazyi Dr Pawtł. ilełSperin. lnź. fimil Moeglu In i. Gust', w Pełka. Dr Marcin Szarski. Dr Zdzisław Szluszkiowicz, 
Dr Maksymilian Liptay. Prcf, Zygmunt Socb»oid. d

vV ąk/id koanji rewizyjnej wchodzą: Dr Bronisław Wełukiowicz. Dr Ka.imierz Platów.,l;i. Dr Emil Waydel. Dr Wiktor 
Osuchowski. Kjż-jśisre Owkowcki.

ZaLl-idy Spółzi znajdują się w Warszawie, przy ulicy Kol ej swej i Karolkowej na terenach, zakupionych w dzicUrcy „Czyste". 
Powierzchnia g natbw, bęiący.h własnością- Spółki, wyńpfć dS-eonie 4^.077 mJ, a nadto wydzierżawiono od ministerstwa kolei Żelazn rok

ił ńilrryoZsł^h, pomieszczonych p i  jednym dachom, wynosi 19.750 m1, magazyny 
stiie Ila  rólMitalków i.450 m*. administracja fabryki zlś 1.9G® m'1. I

Kompictne urządzenia mąozynowe no ryok ztłtłidów, zaaupione w pierwszorzędnych laorykach zagranicznych, dają możność 
oparcia oaiej fabrykacji na nowych mŚ'toti*cb rfcT+bń megpwego.

Uusowa z ministerstwem kolei żaJsznyoK, zawnrt; ptnowuie 21 lutego 1921 r., zapewnia nam na 9 lat naprawę starych i budowę 
nowych parowozów w ilościach, gwara*tnjącycli stałe, nełiie zatrudaienie fabryki Budowr nowych parowozów rozpocznie się już w r 1922. 
zatem prawie o 2 lata wcześniej od toriaini’ , oznaczonego w koaS aicńie, zawartym z rządem.

Pierwszy rok operacyjny trwał od dnia 6 czerwi,a 19*0 r. i zoetał zamkniętym w myśl Btatutu z dniem 30 czerwca 1921 r 
Zatwierdz0ue przez Walne Zgromauzenie w dniu 3 października 1921 r. zamknięcie lachanków wykazuje wynik za pierwszy rok.

i  £.C,LI1JXC* g i HlłWV»T̂  *7 £ t̂ V J W11 H ItłiJUUJłJlljf KŻJTyjlJll, TT y HTJ i.i t
grunt o powierzchni 3.7 70 m5. Użytkowa powieracuiiia htd 
i centrala psrąwo-olektrjczua 2.579 m’ , urządzełiijśaniioiri

Ł r k i n  c z y n n y :
w w g g g j

G( tó-^ka
Obce w s lu ty ............................
3.»o* nai Bfeiąea w bankach .................................................................................................................................
5% polaka phżyczku państwowa długoterminowa...................................................................................................
UdziSJy................................................................................................................................................
Niemćjar.n »dd v  «cS5w«- -.y,

hu i.fńti i grunta zakupione...................................................................................................  20,533.808*—
ap o b u d y n k i ..............................................................................................................................  . 159,5^2.43009

Urząc^weia tahryoąBe......................................................................................................................... 4);
Ma zjn y  rc 1 na zędzia .  ..............................................................................................................97,12;:. t>8*§8
W a r ’ Ji m aterw ów  w m a g a zy n a c h ................................................................ 37,57 .̂900-81

. ją j łn g  ii^re itarzy razem  ..................................................................................................................  . 7

Dł rżnicy według wykazu'ediug w
i ’ostSĴ 'v iżrdLkdni,}
to * — wYkohańb na rok 1921/22 
Sfekt» ' ' • vt i^ k u  denozytiw obcych 
Depozyt gwarancyjny

f e - -042̂' V

173,411 79
88 96

13,421.£17 45
16.0. 0.000 —

180 000 —

180,045.238 09

139,397,894 57
5,618.910 34

57
f,440 l i  t ą 05

27,050.670 ' 34
94.800 —

112,0C0.C00 —
703,103.325 16

Kapitał akcyjny 
Fundusz raz«rwowy — z agja . .
Dług hipoteczny..........................
.dki-.epty r ła s n e ..........................
Długi hiinifbwG — kredyt otwarty 
Wierzyóiele -- według wykazu .
^ozycje p rzech o d n ie ....................
Kezerua na koszta druku akcyj .
Kasa c h o r y c h ...............................
Kasa jiizezorności......................
Eobocizaa ni wypłacona...............
łJo'lalki, ściągnięte od per-.onalu .
Depo/yty o b ce ..................  . .
Depozyt gw arancyjny....................
Zysk za rok 1920/21 do rozdziału

S t fe a r a  £ »£ . « ? 2 ? »3 r  *
m BMaggHB Aw4 ni. Ce s i

V

60.00 j.000 —
2X,TH-'nO % —
40;ooó.t;óó —

lOcnrom  i
413.5in , —
20,1(15 *Ui , 33

785.571 . fiÓ
2,044 08, 70 .

909.&26 ' 40
2S7ifi9 —

373 841 7 —
194.840 . . —

i i 2,ooo:0óo
ł 5, 914.172 98

r ’ - "
706,103.3-5 / 16

M f̂ clutsir'.e2c strat I syslićw
za< roi afiaifnistpR^yjMiy 1920/21 osi dsua 3 czer*wca 1920 jc-. do dnia 30

_fet % - ^  ■ • - ' -
t z e p r r c a  1 9 2 1  r > .  

■Ju-pfśis. L;

'l  ach fabryczny.................................................    . . . . j ...................................
Ifostły zhłoieBia Spółki akcyjnej........................................................................................
Ogólae besity fahr^KacJi . ; ' .  r . . . . . . .  . . . . . . . . . . . . .
Ubnzplcozęnia . . -T  7“ .—.* '................ •  .'łrT’ . .......................................
Konserwa^* rachomoSoi  “V ..................... ...............................................
Utr»ym?Sic nieruchomjJUct . . . ....................................................................................
Procenty i prowizje bańs.owe . . ^ ...........................................  * .
Poć .ki i opła.y . . . .  ............................................................................................
Koszty administracyjne ..............................................................................................
Koszty handlowe  ..................................................................................................................
Zysk za rok 1920/21  .................................................................................................. j _.

3,783.019 85
5.600.000 —

2,806,485 95
6,4 .0.128 08
1,3-4.028 73

37.012 60
25,0:0.490 91

32.628 52
25,454.924 78
6.899.853 17

2VU4.172 98
I 192,773.8-45

Dochód z aomow
F ab ryk a c ja ......................
Procenty od opłat na akcjo

F. 7-“- • -gMWtłr"'
31.131 ł

100,420.799 l  
2,331.994

:Ą
02.773.84ft

: oj
■54

99

S t a n  c z y n n y
w  d-jcŁ il-U L  2 S » g o  j ? .

S t a n  b i e r n y :
8549 1 3

Rachun
nrząd-eń fabrycznych

nieruchomości 
npaszjn ruchomości 
ahgazynh . . . .
k asy ..........................
walut obcych . . . .
w ek s li......................
różnych . . .
zaliczek robotniczych
hauc j  ...................................   ' .................................................................| 63,296.000
gw aran cy j.................................................................................................................................................j 1.303,401."00
ndz:a łó w ...................
podatku dochodowego 
fa b ryk a c ji...............
8 lilii prżtJc-w^-kh . .

i

40i;.fi94,310 
120,687.491 
271,558.173 
. 1.648,481 
16,120.387 
6 ,0(10 ;H)0 

‘247,089.870 
8. <78.417

180,'FH) 
l:<7.f)63 

511,379.819 
2,717.310

* 627.131

29
37
75
19
bu

65
29

50
41
60

65

Rachunek kapitała zakładowego 
„ kapituło rezerwowego 
„ kapitału amortyzacyjnego . . . . .
„ długów Bipoteoznych..........................
r b a n k ó w ........................................ ...
„ zaliczek ministerstwa kolei żelaznych
„ gwarancyjny banków .  .......
„ wpłat, na 1U em isję...........................
„ nadwyżek em isyjnych......................
„ fa b r y k a c j i ................................

weksii w ła sn ych .............................
„ dep i.zytów ..............................
„ Kusy chorych...........................
„ Kasy p-zezoiności...................
„ dyu dendy 1929/21 r..........................
„ sum przechodnich.............................

sl raf i zysków 1920/21 r...................

j  I . *  
27,899.717 h j 8t- 
15,28-iWS 7, '61
sę o^ a iia ':. ' M  

w t W d  m

ft3c32.jt?9

9.2 J) DS

i w « m
lr7,S4&M6
1,0‘ t.łOfl

H.043,627.13*

. i ?
T  .

J i

70

""" *' - -- i  . . .
jatrłębssjłS pokoju umeblowa

li go, czjstego, z osobnem węj- 
pciem, . którego korzystać będę 
ty ik.) kilka dni - r miesiącu, dobrze 
zapłacę. Z -łoszenia noa .  ankl 
op a rc ia " do biura „Ruch", clzcze- 
p uska 9. 365S

jR e łl 3jt**ter notar* uny, rutyno- 
U 1 wauy, bt»T '-'e uzdolniony w ha 
daniu hipoteki, spisywaniu doku 
mentów .i aktów spadkowych, ęo 
szukuje zaraź posady. Zgłoszenia: 
Markiewioz, Krąśojeoko n. Dunaj
cem

36J2 i  2

K
p leka  w Jasionioy poszukuje 
magistra (ry). 3646 2 2

sarno!ziemy korespondent polsko- 
niemiecki, poszukuje posady zaraz. 
Ogłoszenia pod „SL-' do Admiui- 
oistracji „Nowej hetormy".
I- 3606 3 4

PC 'r iek n y  do wynajęcia Ick a l 
fa h ry em y  w Wie,Kim Kra- 

1 awie, pa wierzchni około £00 m!. 
Woda, eii krryka konfęczne. Zgło
szenia z dołączeniem planu i poda- 
nisn wyrakeśm czynszu, do biu^i 
„Ruch -, ul. Szczepańska 1. fl, pod
-Szybka decyzja". 3S59 l  2

Slk lo  okienp-- sprzejdeje i wyko
nuje wrzelsie roboty szklarskie 

S. Flnuelstoin, uL Mikołajska 5. 
3597 4 5

rSjllt# 6-osot )we, 22 HP, Jo sprze- 
“ f  dania. — WledomeśĆ: P. Lord, 
Biuro techniczne, Kiairów, nl. Lu
bicz 1. 3638 2 3

"StjSaJą.kl od 300 do 3030 morgów 
O  dobrej zieini, w tełn Iat^ ‘go-’ 
r.elnie, woda, łąki, domv wielgo- 
pańskie w parkach z pełneai żni
wem — powąinym rerlektaiłtoą 
spiz da „UgfljL", D ju K-niiso-o- 
handlowy, Wąbrzeźna,’ *  Pogierze, 
w Rynku. - 3-50 2 3

Frzfe@0daiM M y c z n g  w  K f s M .
F.wZlilaJ jazdy kolei 4dlrnyi.-i z Era^owa.

Z dworęa jrfówneffo odchodzą: o £. 1*48 pósp. do Lyow^; o g. 5*20

Bluzki etami.iówe ręcznej roboty, suknie etamiuowe (modele), okazyjnie 
:o sprzedania hurtownie i częściowo. „Józ fa“ , nl. św. Sebastjaaa 18, 

I piętro. 3657
...as.t_________-_________________________________________________________ :

osob. do Bóch/łi; o godz. 8*40 osob. do Wieliczkj^ó, be/ps. 10*25 
do Lwów*; (- g. 1100 osob. do Krynicy orSęt if-u'u ów; e g. t.,ó. 
Mo ZakapShęgń i Nowego Sącza przez Suć^;'o'*g'. 14 00 oą5b. d“ Wic--; 
łic-iki ’ 4 ’ ■* ' * " *  •,v ’ *i Ośw-JęLimia pi ;z ring; o g. >86B. du 8 ^n yrzew e ;
o  g. 14*35 ‘ wtót do Stanisławowa i LwoWą pj^ez Sty^fe i  S ’ńłbor;
s> g. '4 ;l5  osob. do JSieb^onio, o g. 18 20 oscŁ. 4u Lubjjjftą Roz-r
w a &( rr: o g. 19*95 pSoł*. d Lwowa; o j .  I , 3a v ib do Tir^hąwa; 
jo g. 23*80 obob. dó W ieliczk i, o g. 20*50 osob. do I,wKi», ; o '*  22* 
osob. do E-wnipy i Orłowa przez Tarnów, do Staniała rowa^pr-az Stróż- 
(Stryj; o r . 93*80 oąób. do Lców a ; a g. 23:i5 oSol). do Zakopanego prźbż 
Suchą; oo SiJusła^oy “ przez Snohn, Stryj.

Z dworca głó A-Shgo odebrd 5 i: n g. n'35 posp. do W a rs tw y ; 
c  g. 1*20 pć-/. łn I lotf . wic fWiedąia, Pragi); o g. 9*55 _ml). dt Pb - 
tyowic; o s , 7-_15 osob. do Piotro^wic i Katówio; o g. lo?5  o sod. «m> 
^yw ca P**zm DziadMce; o g. U;14 esyb. dp ęiptrswic; t ±  1 7 *1 0 o » t .  
do Jtt&isjtM i -jywca przez Dzisdziee; o g. 17 W poąp. dc P^ańsk i przćż 
Katow ic-, Poznań; o g. 1JĄP tsob. do Żywća nrzsz 1 'zieizice- o g, 20*06 
posy. do Poznania 'rzez K ib )w :ce; o g. 22*4ó posp. de W m s t ń p

Z nowego dworca ow>owe«o „tadSSInóegb1 oifęłjodzĄi.o K 8*06•
posp. do Warsiawy; o g. l f»<H) oatib. do Wai*śś;^:'*u iśh^w ób . do 
[Trzebini; o s. 17^0' esob. do Waizzewy prkez Dt uiirt i do '^noiric;
Je g. 19*30 oaob. do W srłkawy; o f  0 ,*0X * 4- -------------------
►Dęblin; o g. 22*55 osob. do Łodzi; o

2'Pió^ posp. do Warszawy przez 
23*15 osob. do Dzicdź'c,

W S aM se:

WoJcav6d ifw o , ul. Bą.zfowa L. 26, tel. 1141; godz. przyjęć: 
wojewoda od 11— 1, godz. urzęd.: ud 8—3, dla gtron od 10 — 1. 8®-

ińjnn digąia: uji 12—2 z w ij. tkl n pjt . świat, gMzTsj ó i^3vw « 
8"T"2- i^ r e C H i  1.9.1 isłi z t y w *  plio State;,*..L- 1?. tllńfep 

* gsten } prezf 3 dyrekcji t& J U - I  jjgjlt. • «  8-w8
’ wyj«-t£ję3 ■' ni*difel i lwiąt, f y .  jk o fa  po lie jl, ul, i  "* *"

■telefon jo f  ; g, ueJi/ -
-p r

Krupnicza L, 34,

4
W  D rukarni L ltęga ck ie j K ią k o w ię , c l. JagiettpńóHa L. 10.

P i i l i z i i z l t g  bB iU flsso -pm yiłsie  

przesfslfMorifsa ł* K fo lo iis
pobzuknje dla swego E St70  s a S o żo iE e g o  a  J i i  b a r f i z o  

d a b r z e  j r s s j ł s r u j ą c s g o  d z ia łu

m m ii f i n a n s o w e !
na której dział tea  m óg’ by się. oprzeć.

YT jrank i po porozumieniu się. —  Zapytania skierować pod 
» s .  w .u do b icra  ogłoszeń Fe liksa  Stattera, K raków , nl. 
Glredzka 13. 3051

W a w e l  I  s u s z c a :
I m e k  Lrdle.iggh; na Wawelu ąv.ictlz?ć można od godz'ny 

9 do zmroKu. lVsięp do Zamku 50 mkp. (Narząd Zaraku k-ólewskiego 
tel. (262). MnceuiB Bnrcrlcay1?, SuLiennic", teł. 168. crwT codziennie 
od io -  2, wstęp 50 m'k| Eiui^UBi CTagsitit^, ul. Wolska L. 10, 
tai. 514; otwarte w niedziele 1 środy 00 10—2 wstęp 50 mkp. BOtst 
i  susa! aro S, ESafs^is), ujL Eiorjańsł _ 41, otw. oodżleunie od 10—2, 
wstęp oO mkp. ^ŁtisonSi OssnOryśklC*!, al Pijarska L. 6, otw. 
we wto ki i piątki od 10— 12. JUfrjskie Kuzeum  w rzeK ijt yó) 
uk Smol^jk 9, tel. 1339, otw. >d 10—1, wstep 5 ińkp. tSyBlawa 
Taw ara j aifca fitu U  p iąkoych , pi. Szczepami 1, tel, 8, otw. co
dziennie od 10—4 popoł., Wstęp 100 mkp.

S iu r a  k u i.u a  i  s jś ^ a s d z ż y  
B ie r u c h c iu e ś a i .

Koncesjonowane Bjuro kupna 
i sprzedaży nieruchomości. Dg.ui_dla 
handlu i przemysłu Wt.^ftiłŚV? 1 
Ś o jsk ie gu , Zwicrzynt oka i. 22, 
posiada każdego czasu dazj wybór 
realności, majktljów, ziem i t. p.

,;©S15Cj¥r94ó,,Blnrc kupne i sprze
daż; l.«nieo.Q, reninośoi, folwarków 
Sprzedaje i przyjmuje do knpna,
Bodwale 3, obok* poczty.

E i a i a  e g ld s z c ń .
Ogłoazenia i reklrtcsty k o l j je w e

„Eneta", S. A., ul. Szczepańska 9, 
tol. 369.

Powszechne B*'uro reklamy „P ra - 
S I |f Kirmełitta 16, tel. 2vi}6, przyj
muje dgłoszr n a ją  wsż^Mkica ęta- 
sop,-Ęi k  “ jowych i lygranicjąych.

OgłoL^nł. io piam całego świata 
p r5  1 lin .! ' 1 przy|n: .,je Biuro re-
ida^y tleń", Era-
friw , F; tł* p .  3 $ T

V *h Ę y m .
„O lei/ja", f*br yko Swlec, wyro

bów woskowych, opółka z ogr, odp.(
Sław, iowska 11.

" p ^ -----------------------

Nm iejszem  podaję do wiadomości Szau. Odbiorców, że 

objąłem  w y ł ą c z n ą  s p r z e d a ż

Ł Y K O
i r

f t 4 1

na zachodnią Małopolsko, oraz Śląsk C ieszyński i  proszę 

o łaskawe skierowanie zleceń do firm y:

Ł a j a l i
Ł S & J i lŁ A K ’

Z as tęps tw o  cyrk o r ji „G le b a "

K R A K Ó W ,  M A Ł Y  R Y M E K  I.

3218 6 6

ceiurnhia ftgdaxqa: $}. I. 11.

jnG&oJu utr.ebloyr.ineyo z utrzy- 
, manlem lub bel, ou 1 września 
poszukuje “ sisrsży profesor gin r>., 
za czynsz lub^lekcje. Zgłoszenia 
dla „^ffofsnłor!*" przyjmuj i Auiul- 
u.stiacja „Nuwej Reformy".

3661 f 4

F S a lew sżs ijs a  zaginioną kartę 
demobtlizacyjną. Nikodem W »  

uatewicz, w Mielcu 3645 2 2

i i £ n r y
do lamp elektr., gazów, i naft. go
towe i na zamów. — W ytw ó^aia 
lam p eloktryczizych  1 irk iwych, 
sMonowych i wisz-acych: Im . JL 
Jasil-ałihshS. le ie fc .1 2048. Sław
kowska 30, 1 p. (nad kawiarnią).

3326 9 15

1828

W M j  s i l a e r s l ą ®
'ilfń sk a , Gśsśskńbler, K-tris- 
ba Izu a , Seltsraka, V ichy i inne 

f>rmy

&  i CBfflUBSE?
ć l. św. Ferćrudy 4, 

są sk ą tc c ia ie js ze  i tańsze
od wól czeskich i niemieckich.

F o r t e p ia n y ,  

p ia n in ii i ls b a rm c a je  firm pierw
szorzędnych, jak:

Bechrtein
Bosendorfer
Blutlmer
Ebmar
łbach
Kjtykiewicz 
Lauberger & Gloss 
Łeiier
Sohiedtnayer 
Stingl 
Wir ta

do nabycia w składzie fortepianów 

ffe les ji S tr M arsk iej, W olska 7.

ia k 5 s 3 .
FOfOjjralje artystycznie wyko

nane, p,i cenach umiarkowanych, 
poleca zakład fotograficzny „ilarja**, 
ul. Szewsita 20.

E ł e g .
Etno „O p iek a1"  ul. Zielona 17. 

Czysty zysk dla Inwalidów wojen
nych. Fried&tawięjna, codziennie td 
godz. 5-tej w święta od &-ciej.

E s ie ra a ra ib  a s p r z e d a ż  
d z i e s a i ^ w  i

E lęgątnia i sprzedaż gazet: 
nRuchtf, S. A., nl. SzczepańsKa 9, 
tel. 369.

Kajnow sze żtirn a lr m ód stale 
do nabycia u firmy M. Landau, 
Kraków, nl, św. Krzyża 5.

L a b o r a t o r ia  ' l o s m i y c z r e  
i  f i r S  i r i f r ! a .

I.ahc atorjum kosmetyczne r«-an- 
clsztri Bndzianzeii, Grodzka 1. 3, 
I p-, dibrze zaopatrzony zakład w wy
roby kosmetyczne.

D "a ie r ja !y  t e k s t y ln e ,  z  ■■ 
is la d y  k r a  w .  k e n ie f t e ja  

1 g a la n t e r ia .
Skład pdAciea I L iA iizny goto

wej ujęskiej, dam..kmj i dziecięcej 
M arja  .'Ał-nt " - -  i ł , ul. Sław
kowska 1. 13.

V7jiiweraia u b io rów  A. Lda- 
z lin a  i  3-il, Krupnicza 26, wyko 
naje artystycznie wszelkie roboty 
w zakres krawiectwa wchodzące* 
ubiór* nję >i ie, cywilne i wojsko
we, paaktnalab, solidnie i tcaio

KALOPCLSKI
ZAKA.AD 0 DZ1LŻY

IV KHAKCr.YiE
poleca swe sklepy i magazyny 

tekstylne

w Podgórzu, przy ul. Nadwiślańskiej 12

jakoteż szatnię

w Krakowie, przy ul. Szczepańskie] 3

sprzedaje hurtownie i dotajlicznia 
towary :

wełnlano i hawefu.ano na ubrania 
męskie i koetjumy, o&jgi, plitna
bioiesabielizrę. ułócienkąkolorowe/
zefiry, drelichy, ehusthi dożoi chustki 
na gfow,ę, koce, gożdwę nbranza 
C3q:iitP(.t, płaszcze, Kurtki, oeuwie 
męsLie, damskie, chłopięce i dzie
cięce.

Tanio 1 dobrze nabyć możaa u 
firmy H. E r ln ,  S tarów iś laa  33, 
r.az Vtl, a ic i, „sr/bl, płN- 
łiso o ra z  w yrob y  poń cros ia i- 
c io .

T. Sie? tińsfrl pracow n ia i  
sk&ad Inter, u lica  F lo r }uńska
a. 3 2 .

C b u w ie .

S tan isław  Hechaj, ul. św. 
Tom asza 9. M a ja ryu  I pra- 
covzaia obuw ia daa isk i jgo , 
n is k ie g o  i  d z ltc lą c ego . Kaj
nowsze fasony angielskie, francu
skie, warszawskie, itale na składzie 
w wielkim wyhora .

Autom obil
35 koni, w b .rdzo dobrym stanie, 
do unrzedaula. Wiadomość u stróża: 

■ Dabas, Pławkowska 6. 3476 3 3

• Solidna firn* a Gizula B r .md, 
Starswiśm-* 6 — na sezon lotni 
p&UtOfMui w różnych fasonach i 
najraodteejar.ych kolorach, oraz wy-- 
kwiitne Irtkierńi po cenach przy
stępnych.

FJAW m A LOKÓW.

B iitro r e w iz ji  łanów  przy Do
mu iuformacyjLym Eibenschdtz, 
Rynek 7.

S p o r ! .

Vi?bk nożne 
Rakiety (teem isy)
Erątjle
ftrok ie ły
Lekk ie  aJ e iyszae

cenn'ki daruio i ofraukowace

L i .  W @ m c l l m §

H y a k ó w ,  u !.  E r s S z k a  2 Z .  

Z a k ia ś y  p rs e s z »y sS o w o .

Zakłady wydawnicze i przemy
słowo „R yn gra f", S. A., Sławkuw- 
ska 1. 11.

EL itny własnego wyrobu, także 
na zamówienie, poleca Hurtownia 
nl. Gołębia 5, od 9 —1 i od 3—6.

Zakład tapicersko - dekoracyjny, 
magazyn Lftebli i wyrób bJłder 
A. Rybiński, ul. Sławkowsza 21. 
Teleion Nr 3433.

Kajetan 'Guaz *k, nl. Florjań- 
skal. 47, aoMada wykwintne m r  ■ 
e . e j '4  saebłowó da nabtn 
tów , Jadalń, sypialń , M ur Itp.

Starsza k ra jo w a
8Żvj łc>*dobrzr dla nań i dżleuiLpo- 
ąrmkajb po ismoch zajęcia. Wy- 
jedzieiąkjó na wiea do pracy. Ęiia- 
kuw,~Tll. Gkrbai tka 1. 14, parter, 
1 <?rz vi na ńrawb, 16 5 0

^ ______________ . v*vę

F r ą Ł S w a , a  „T S T a s d a *
ul. K i irmelioka L 28, U  p.

poleca tanio golowe suknie marki- 
sefowe, wełni łue. jedwabno.

352C 2 2

'rkka2l jn te ! Podszewki pod ża- 
’  kiet i płaszcze: Kraków, Bizo 
zowa 4, I piotro. 3195 10 1(

P-EU a inteligentna, bardzo ni ty*' 
stojna, z dobrej rodziny, .zrae;. 

gospoaerna, wyjdzio za mąż ż« 
eztówieza knitnfalr.fgo, w średnia 
wieku, na stanowisku. Wyznaiifi 
obojętne. Zgłoś z Cdi a. pod

Adm.Jktracit 
29ćV

SKTB381 pr yiwnje 
„Nowej Refjroy'*

D R U K A R N I A

LITERACKA
w Krakowie 

ul. jagiellońska 10, tel. 401
przyjm uje 

wszelkie roboty, wcho
dzące w zakres sztaki 

drukarskiej.

Maszyny pospieszne 
i  rotacyjne.

W y is a jc r t  i  a a p r & w a  

Ł . s i c c i t e  ló w .

S a L ia d  w u lk a a d s a c y jry  i  w y -  
r rb ó w  g u m o w ^ ć li „CPON^J",
Su z ógr. otp., priy ni. Długiej % 
oónaw.a i naprawia ze pełnie zni- 
sz''z?nę płaazozo iatoeub. i dętki, 
otaz wśzik-io irzedmioty w zakres 
ten wchodzące.

Ko zjńajiis ze s ;osobnoS ii Ceoj fabryczne!
Faotyczny skład gum 

„A u to e lec tr ic ", w  Warszawie,, 
posiada no składzie świeżb trans
porty gum samochodowych, rowe
rowych, powi zpi 'ych, oraz masy
wów; francuskich, niemieckioL I 
amorykańskich marek, damówienis 
przyjmuje K a tu s lii J ó ze f, ulicą 
Pan6ka 1. 8, m. 9.

Rządca Drukarni L. K. Górski,


